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W ciagu trzech dni 
wyzwolono 20 miast chińskich 


Wspaniałe wyniki wielkiej ofensywy chińskich wojsk ludowych 


NOWY JORK (PAP). Jak 
wynika z napływających tu 
wiadomości Chińska Armia 
Ludowa dokonała nowych po 
stępów na dwóch głównych 
kierunkach swej ofensywy na 
południe od rzeki Jang Tse 
Kiang. W kierunku na 
wschód, w bezpośrednim na- 
tarciu na Szanghaj, Armia Lu 
dowa zajęła Su - Czou — kil- 
kudziesięciotysięczne miasto 
przemysłowe w odległości oko 
ło 50 mil na zachód od Szang- 
haju Su - Czou jest ważnym 
węzłem kolejowym na linii 
Nankin—Szanghaj. W kierun- 
ku na połudmowy - wschód 
tzn. na Hang - Czou wojska 
ludowe posuwają się naprzód 
i zagrażają Kaszingowi, leżą- 
cemu o 50 mil na południowy= 
zachód od Szanghaju. Zajęcie 
Kaszingu przecięłoby linię ko- 
lejową Szanghaj—Hang=Czou, 
4 oznaczałoby odcięcie konta- 
ktu drogą lądową między 
garnizonem szanghajskim 
a wojskami nacjonalistyczny= 
mi w południowo =- wśchod- 
nich Chinach. Su - Czou sta- 
nie się niewątpliwie centralną 
bazą wyjściową dla tych 
dwóch głównych kierunków 
ofensywy ludowej. 

Mrzecia kolumna ludowa, 
wychodząca także z rejonu 
SU - Czou zmierza na północ 
w kierunku Wu - Stng, leżą- 
cego przy ujściu rzeki Wang -= 
Pu i kontrolującego dostęp 
Szańghaju dó morza, 
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Zgierz oszczędza 


Wszystkie Zakłady Zgierskie 
wykonały zobowiązania pierwszo 
majowe dnia 29 kwietnia, dając 


poważne oszczędności ponad 
plan: 
L tak zaoszczędziły PZPW 


Nr 30 — 2 miliony 697 tys. zł. 
PZPW Nr 31 — 4 miliony 150 
tys zł, Ośrodek Kontekcy jny 
Nr 5 — 9 milionów 600 tys. zł., 
PZPB w Zgierzu — 10 milionów 
939 tys. zł., „Boruta“ — 5 milio- 
nów 853 tys. zł, Papiernia 
222 tys. zł. 


Razem w ramach Czynu Pier- 
wszomajowego zaoszczędziły 
zgierskie zakłady przemysłowe 
blisko 33.5 mil. zł. 


Poza tym w PZPW Nr 31 
zwiększorio ilość _ pracowników 
biorących udział we współzawo* 
dnictwie o 40 procent oraz pod- 
niesiono ilość pierwszego gatun: 
ku eksportowego o 2,9 procent, 
W. ośrodku konfekcyjnym pod- 
niesiono ilość pierwszego gatun- 
ku dó 98 procent. Współzawod- 
niętwo pracy objęło 75 procent 
załogi. 


SOBOTA 30 KWIETNIA 1949 ROKU. 


W związku z wiadomościa- |cji Szam - Si, zakończone z0- 
mi. że nowe oddziały ludowe |stało dzieło wyzwolenia Chin 


przeprawiły się przez 
Jang - Tse - Kiang blisko od 
Szanghaju, oczekuje się. że 
wszystkie te trzy operacje o- 
fensywne przybiorą na sile. 


W ogólnym przeglądzie sy- 
tuacji chińskie radio ludowe 
stwierdziło, że od czasu sfor- 
sowania rzeki Jang - Tse - 
Kiang, Armia Ludowa ZAJĘ- 
ŁA POWYŻEJ 20 MIAST NA 
POŁUDNIE OD TEJ RZEKI. 


NA POŁUDNIE 
OD SZANGHAJU 


PARYŻ (PAP.. Agencja 
France Presse donosi, że woj- 
ską kuomintangowskie opuści 
ły miasto Wu - Ksing i wyco- 
fały się w kierunku Wu - 
Rang o 40 km na północ od 
miasta Hang - Czou, stolicy 
prowincji Cze - Kiang. Komu 
nikacja kolejowa między tymi 
trzema miastami została prze- 
rwana, 


Wojska  kuomintangowskie 
wycofują się w panice na po- 
łudnie i w większości miast 
prowincji Cze - Kiang panuje 
wielkie zamieszanie. 

Prowincja Cze =- Kiang le- 
ży na wybrzeżu morza Żółte- 
go na południe od Szanghaju. 


OSTRZEŻENIE 
DLA TMPERIALISTÓW 
ANGLOSASKICA 


PEKIN (PAP). Agencja Wy 
zwolonych Chin ogłasza dekla 
rację 60 masowych organiza” 
cyj demokratycznych w spra- 
wie znanych zajść na rzece 
Jang - Tse, spowodowanych 
obecnością na wodach chiń- 
skich brytyjskich okrętów wo 
jennych. Deklaracja ostro po- 
tępia imperializm brytyjski 
za  gwałcenie suwerenności 
Chin i próbę wzięcia udziału 
w wojnie domowej przeciwko 
ludowi chińskiemu. 


Ostrzegamy _ imperialistów 
— głosi deklaracja — że w ra 
zie ponowienia się tego ro- 
dzaju zamachu na suweren- 
ność Chin spotkają się oni ze 
stanowczą odprawą ze strony 
ludu chińskiego. 


NOWE ŻYCIE ZAKWITA 
NA WYZWOLONYCH 
TERENACH 


PEKIN (PAP) Agencja Wy 


,zwolonych Chin donosi, że do 


|dowództwa Armii Ludowej 
| wpłynęły liczne telegramy po 
|witalne od organizacyj ludo- 
|wych, stwierdzające, że po 
|zajęciu przez Armię Ludo- 
iwą Taiyuanu, stolicy prowin= 


rzekę | Północnych. 


PEKIN (PAP) Agencja Wy 
zwolonych Chin podaje sze- 
reg wiadomości, świadczą- 
cych o szybkich postępach od 
budowy gospodarczej na wy- 
zwolonych obszarach. W Tien- 
Tsinie pracują coraz intensyw 
niej znacjonalizowane fabryki 


włókiennicze. W okolicach 
Mukdenu czynny jest znów 
przemysł węglowy, mimo iż 


wojska Kuomintangu wyco- 
fując się zatopiły kopalnie. W 
Mandżurii są w pełnym toku 
wiosenne roboty rolne, m. in. 
w 12 wielkich ośrodkach spół 
dzielczych, posługujących się 
maszynami. 

Ludność pracująca w Nan- 
kinie ochroniła przed zniszcze 
niem wiele ważnych gmachów 
l obiektów przemysłowych. 
Większość urzędników kuomin 
tangowskich pozostała na miej 
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scu i przystąpiła do pracy nie 
wwlocznie po wyzwoleniu. 

Miejscowa rozgłośnia radio- 
wa transmituje wiadomości z 
radiostacji Nowych Chin w Pe 
kinie. 

Pracownicy kolei ządeklaro= 
wali gotowość jak najszybsze- 
go przywrócenia ruchu kolejo= 
wego na liniach, zniszczonych 
przez cofające się wojska Ku- 
omintangu. 


PEKIN, (FAP). -— Agencja 
Ghin Wyzwolonych donosi, że od 
dział spadochroniarzy  kuomin- 
tangowskich, liczący przeszło 
2.500 żołnierzy i oficerów prze. 
szedł na stronę Chińskich Wojsk 
Tmdowych, Oddział ten mial 
ndać się drogą morską z Szang: 
haju do Fu-Kieun, w prowincji 
Fu-Czo. 

W drodze dowódca oddziału 
rozkazał kapitanowi statku za- 
winąć do jednego z portów pół- 
nocnych, wyzwolonych przez Ar 
mię Ludową. 


Załoga waszych zakładów zo 
bowiązała się wykonać w kwie- 
tniu miesięczny plan produkcji 
w 112 proc. z czego BZ procent 
pierwszego gatunku.  Zobowią- 
zania dotrzymaliśmy. Już w dniu 
28 kwietnia osiggnęliśmy o 6.000 
szpulęk więcej niż brzmiało zo- 


bowiązanie majowe, a „primy** 
-- 92 proc. tak jak było przy- 
rzeczone.  Dotrzymaliśmy rów- 
nież i innych naszych zobowią- 
zań, ruch współzawodnictwa, 
który podjęliśmy się rozszerzyć 
na 50 procent załogi robotni- 


która do kwietnia obejmowałą 
70 proc. załogi kobiecej, a zobo- 


wiązała się do 1 Maja dociągnąć | 


Go 80 prótent, mą teraz w swych 
szeregach 90 procent załogi ko- 
biecej naszych zakładów i zało: 
żyła 3 koła terenowe w dzielni 
cy Widzew zamiast obiecany:h 
ćwóch kół; świętiica realiztjąc 
Czyn Majowy newiązsła łącz 
ność kulturalną ze wsią Malina 
w pów. łowickim, zorganizowała 
tam kurs czytania i pisania 0- 
raz biblioteczkę. 
Sekretarz PZPR B. Anisik 


| Sekretarz Rady Zakadowej — 


Czerwińska 


Dziś, w sobotę 30 kwietnia 1949 r, o godz, 17 
w Teatrze Wojską Polskiego, ul, Jaracza 27 od- 


będzie się uroczysta 


Akademia 


Na akademii wyg łosi 


1-Moajowa 


przemówienie członek 


Komitetu Centralnego Polskiej Zjednoczonej Par- 


tii Robotniczej, 


W części artystycznej akademii odbędzie się 


premiera sztuki A, Fadiejewa: 


„Młoda Gwardia”, 


PREZYDIUM KOMITETU 
OBCHODU ŚWIĘTA 1-góo MAJA 


W ŁODZI, 


W ub. czwartek powróciła do kraju z Paryża delegacja polska na Światowy Kongres Obrońców Pokoju. Delegacja po- 
witana została uroczyście przez ludność Warszawy. Na zdjęciu z lewej strony — delegacja w chwilę po opuszczeniu 
samolotu, Z prawej — delegaci udzielają ' wywiadu przedstawicielom prasy i radia, 


krajami 


WSRÓD BANKIERÓW Z 


WALL-S1 REET: 


Panowie, niech żyje Truman — precz 
z podżegaczami pokojowymi! 
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Proletariat Czerwonej Łodzi melduje: 


Słowa zobowiązań—przekuto w czyn! 


Wspaniałe wyniki Przedmajowego Czynu fabryk łódzkich 
PZPB Nr 16 |i meat moi liga Kobiet 


Łódzkie. Zakłady 
Przemysłu Odzieżowego 


Podjęliśmy się wykonać w 
nuięsiącu < kwietniu 40 procent 
planu produkcji drugiego kwar 
tału. Wykonaliśmy to. 

Skrócenie: cyklu produkcyjne- 
go z 50 na 24 godziny — wyko- 
nano, 

Towarzysze Bornez i Roland 
zobowięzali się wybudować i u- 
ruchomić pralnię na dzień 1 Ma 
ja — wykonano. 

Taśmowa, towarzyszka Wejman, 
obiecała podnieść produkcję o 
10 procent, a podniosła ją o 14 


procent, 

Taśmowa tow, Jankowska, o- 
Liecała podnieść produkcję o 6 
procent i wykonała to. 

Pracownicy Bazy Remontowej 
przyrzekli, że wykonają bezpła- 
tnia 20 aparatów do przyszywa 
nia guzików oczkowych i zobo. 
wigzania swego dotrzymali. Apa 
raty te hędą dawały Prmie ná- 
szej 160 tys. zł, miesięcznie, 

Zobowiązania podjęte przez 
naszą załogę w pełnym zrozu: 
mieniu, żo swą wzmożoną prneg 
przyczynią się do wzmocnienia 
gospodarczego i politycznego 
naszej Demokratycznej Polski 
Ludowej, 


Pracownicy Elektrowni Łódzk e 


oświetlili ulicę Napiórkowskiego 


Robotnicy Elektrowni.. Lódz- 
kiej dla uczczenia Święta Pracy 
zobowiązał: się zainstalować 
lampy » elektryczne na długości 
przeszło 1 km na ulicy Napiór- 
kowskiego, zamieszkałej -*wylącz 
nie przez ludność 


Roboty rozpoczęte zostały 19 
kwietnia i wykonane zostały na 


3 dni przed term'nem. 
Społeczny czyn robotników 
Elektrowni zasłużył na pelne 


robotniczą.luznanie i wdzięczność. 


Nedza robotników rolnych we Włoszech 


Tysiące ludzi — zdanych ma laskę 
wielkich obszarników 


RZYM (PAP). W izbie depu- |botnicy ci będą zdani całkow cie 
towanych odbyła śię ożywiona |na łaskę obszarników. 


dyskusja w sprawie przediuże- 
na umów robotników 
z właścicielami ziemskimi. 

Koalicja rządowa odrzuciła 
wszystkie wnioski 
zmierzające do ochrony praw 
robotników rolnych. W wyniku 
tego po wygaśnięciu umów ro- 


„Unita“ komentując ten takt 


rolnych | podkreśla, iż chrześcijańska de. 


mokracja jeszcze raz dowiod'a, 


opozycji jjak wygląda w jej pojęciu spra 


wiedliwość społeczna i jaka bę” 

dzie wartość reform, zapow e- 

dzianych przez de Gasper'ero. 
pa sam 


Dygnitarze watykańscy 
przed sądem w Rzymie 


Prałat papieski Cipp'co — oskarżony 
o mil'ardowe oszustwa 


RZYM (PAP). Rozpoczął 
się tu proces przeciwko wyso 
kiemu funkcjonariuszowi wa- 
tykańskiemu Cippico, bohate- 
rowi jednego z największych 
jskandali finansowych, który 
| wybuchł} w końcu 1948 r. 

Skandal ten ujawnił miliono 
we spekulacja walutowe, w 
które zamieszani byli naj- 
wyżsi dygnitarze watykańscy 


:eraz szereg zakonów. 


W toku postępowania sądo- 
wego Cippico przyznał iż bę- 
dąc w ciągu 15 lat funkcjona- 
riuszem watykańetim przenro 
wadzał transakcje walutowe, 
które przynosiły mu znaczne 
zyski. 

„Oskarżony stwierdził rów- 
nież, że podobnymi operacja- 
mi zajmowali się inni dygnita 


rze watykańscy a nawet całe 
działy 
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We wczorajszym numerze 
„Trybuny Ludu“ został zamiesz 
czony następujący artykuł: 
20 marca Rząd Rzeczypospo” 

litej podał do wiadomości całego 
społeczeństwa swoje stanowisko 
w sprawie uregulowania stosun- 
tj między Państwem a Kościo: 
em. 


z mniej lub więcej śmiałymm po- 
parciem setek księży patriotów, 


"DK. „| związanych z ludem i niechęt- 

O czym mówi oświadczenie nych wciąganiu kościofa do wał 
Rządu? „ARR ki z państwem polskim, jak: 
Oświadczenie mówi jasno i pro ksiądz Faustman, ks. dziekan 


sto, że Rząd, uznając całkowicie 
„i ochraniając swobodę wierzeń 
i praktyk religijnych, nie dopuś- 


Płonka, ks. Henczyca, ks. Paster 
nak, ks. „Kaleta, ks, infułat prof. 


Jerzy Albrecht 
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Odpowiedź wichrzycielom 


jest krwią ojców rodzin% 

Czy może o ks. Łososiu lub 
ks. Ortotowskim, którzy nie tyl- 
ko biogosławili krwawą bandę 
„Murata“, ale organizowali, po” 
magali, inspirowalv dziesiątki be: 
stialskich morderstw, ażeby po- 
tem „pocieszać“ rodziny tych, 


słów potępienia dla. tych zbrod- 
niarzy, dla coraz liczniejszych 
faktów wiązania się księży z, 
przestępczą, zbrodniczą działal 
nością podziemia. Dziś wszyscy 
uczciwi ludzie z najwyższym o- 
burzeniem przyjmują te niesły- 
chane wyrazy solidarności listu 


Nr 117 
To nie jest dokument pot 
ski. 
Jeszczę na szereg tygodn 


przed jego ogłoszeniem, kiedy 
niektórzy przedstawiciele h'e“ 
rarchii kościelnej przebiera! się 
w ówcze skóry i przebąkiwali 
o porozumieniu między kośc:0- 
łem a państwem, słyszeliśmy 
już zapowiedzi tego listu przez 
„Głos Ameryki” i w „Osserva- 
tore Romano". 

Mocodawcy episkopatu pol- 
skiego znajdują się nie tu w 


Watykant, którego głowa — 
Pius XII nie znalazł słowa po- 
tępienia dla oprawców "nitle- 
rowskich, kiedy mordowali: mi- 
tony Polaków, a który dz'$ po 
piera otwarcie  rewizjonistycz* 
ne, antypolskie dążenia Niem- 
cowi, -który wprzęga Watykan 


ci do dalszego nadużywania wia- 
ry iambony dla antypaństwowej 
akcji kleru, że pragnie ułożenia 
stosunków z kościołem „w du- 
chu lojalności i rzetelnej troski 
o dobro publiczne”, 

Jak powszechnie wiadomo, sta 
nowisko Rządu znalazło mocne 
poparcie wśród szerokich rzesz 
robotników, chłopów, inteligen- 
cjł, wśród milionów ludzi wierzą 
cych, w mieście i na wsi. Na ty- 
siącznych zgromadzeniach masy 
ludowe domagały się od władz 
kościelnych zaniechania szkodli- 
wej walki z Rządem i ułożenia 
stosunków z państwem na pod- 


Zaleski i wielu, wielu innych, 

A jak ustosunkowała się hie- 
rarchia kościelna do oświadcze- 
nia rządowego? 

24 kwietnia ogłoszony zostal 
z ambon list pasterski. 

O czym mówi ten list, podpisa 
ny przez 24 biskupów? 

Z listu pasterskiego wynika 
jasno i niedwuznacznie, że epi- 
skopat wbrew woli szerokich 
mas ludowych, nie chce porozu: 
mienia z państwem, że wchodzi 
jawnie na drogę walki z demo- 
kracją polską, na drogę podbu- 
rzania przeciw państwu Ludowe 
mu, stosując niewybredne środ- 


stawie oświadczenia rządowego. ¿ki demagogii i fałszowania na- 


Wiadomo również, że stanowisko |szej rzeczywisłości 


w oczach 


Rządu spotkało się z uznaniem, ! ludzi wierzących. 
Insynuacje a rzeczywistość 


List pasterski usiłuje wmówić 
naszemu społeczeństwu, że ko- 
ścłół w Polsce jest prześladowa 
ny, że swoboda wiary jest zagro 
żona, że nauczanie religii jest 
zakazane itp. Usiłuje to wmówić 
wierzącym, aby wywołać w nich 
rozterkę, ażeby wnieść zaniepo” 
kojenie, ażeby wezwać do „obro* 
ny wiary“ przed zmyślonym nie 
bezpieczeństwem, ażeby wznie- 
cić fanatyzm religijny, wprowa 
dzić rozdźwięk w szeregi społe- 
czeństwa i zahamować naszą po 
kojową, wielką pracę. 

Zestawmy ten list z naszą rze 
czywistością, 

Co mówią fakty fakty, 
stwierdzane przez każdego oby” 
watela w codziennym życiu kra- 
ju? 

Fakty mówią, że nigdzie rząd 
nie przeszkadza w sprawowaniu 
obrządków religijnych i w nau- 
czaniu religii. Fakty mówią prze 
ciwnie, że praktyki religijne ko 
rzysłają z opieki i ochrony władz 
państwowych. 

Fakty-mówią, że- kościół ma 
w Polsce możność wydawania i 
wydaje 62 czasopisńfa i gazety 
w  wielusettysięcznych  nakła- 
dach, to jest wielokroć więcej, 
niż np. we Francji t Anglii. 


Fakty mówią, że dobra koś- 


cielne zostały wyłączone spod 
działania reformy rolnej. 

Fakty mówią, że ilość posia- 
dłości zakonnych mie zmniejszy- 
ła się, lecz poważnie wzrosła w 
porównaniu z okresem przedwo- 
jennym. 

Fakty mówią, 


że państwo +21 


dało setki milionów złotych na 
odbudowę kościołów. 

Fakty mówią, że liczba stowa- 
rzyszeń religijnych, swobodnie 
działających w Polsce, jest wię- 
ksza, niż w jakimkolwiek innym 
kraju Europy. , 

Fakty mówią, że ani we Fran- 
cji, ani w Anglii, ani w Belgii, 
ani w Stanach Zjednoczonych, a 
więc w wielu krajach, w któ- 
rych kośc.oł oddzielony jest od 
państwa nie korzysta on z tak 
szerokich uprawnień i przywile- 
jów, jak w Polsce Ludowej, 

Ale fakty mówią również © 
tym, że tych rozległych upraw- 
nień i przywilejów przeważają” 
ca część hierarchii kościelnej w 
Polsce nie chciała dotąd wyks- 
rzysłać dla włączenia się do pra- 
cy całego narodu nad odbudo- 
wą zniszczonego kraju z ruin 
wojennych, nad umocnieniem po 
myślności i niepodległości nasze” 
go państwa. Przeciwnie, antyde- 
mokratyczna, ślepo posłuszna 
rozkazom polityków  watykań- 
skich część kleru wykorzystywa 
ła te rozległe prawa i swobody 
dla. . hamowania wysiłków odbu- 
dowy, występując przeciwko 
tym, którzy ofiarną. t wydajną 

racą przodują w walce o dobro 
byt i siłę Polski; wykorzystywa- 
ła je, aby jątrzyć i budzić nie- 
pokój i w ten sposób działać na 
rękę poor enis i tym, co szkalu- 
ją dobre imię Polski poza grani- 
cami kraju. 

Władza ludowa nie może I nie 
będzie tolerować dalszego nadu- 
żywania tych swobód i przywile” 
jów przeciwko interesom pań- 
stwa polskiego. 


Znamienna obrona 


List pasterski występuje z ja» 
wną obroną tych księży, którzy 
współdziałali w zbrodniach band 
podziemnych i prawomocnie ska 
zani zostali na jawnych rozpra- 
wach przez sądy Rzeczypospoli* 
tej na najcięższe katy. 

„Boleśnie odczuwamy... głosi 
list pasterski — że tylu kapla- 
nów jest óderwanych(!) od otta- 
rzy. Niepokoją nas szeregi obwi 
nionych i skazanych, którym na- 
wet pomóc nie jesteśmy w šta- 


W. Ażajew 


nie, nie mając możności poznania 
istoty tych oskarżeń, ant wysłu- 
chania (?) oskarżonych," 

Ó jakich kapłanach tu mowa? 

Czy może o księdzu Fertaku, 
który błogosławił ryngraly ban: 
dy NSZ i „mordowanie zwolenni 
ków obecnego ustroju* nazywał 
„Świętym obowiązkiem"; który 
na jawnej rozprawie w Warsza- 
wie oświadczył, przygwoźdżony 
niezbitymi dowodami, że obraz 
jego działalności „namalowany 
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których mordować kazali? 
Przez długi czas opinia publi- 
czna w całym kraju na próżno 


pasterskiego z jawnymi zbrodnia 
rzami, łamiącymi nie tylko pra” 
wo, ale i elementarne zasady 


oczekiwała ze strony episkopatu |etyki, 


Nawrót 

List pasterski usiłuje 
cić Polskę -do mroków 
wiecza. Biskupi usiłują skłonić 
młodzież polską do porzucenia 
wszelkiej pracy społecznej, do 
wyrzeczenia się zdobyczy  no* 
woczesnej nauki i kultury, zas 
lecając jej jedynie lekturę reli- 
gijną. Biskupi chcieliby stłu- 
mié w sercach i umysłach na- 
szej młodzieży umiłowanie dzieł 
naszych wieszezów, które nie- 


do śrędniowiecza 


zaWró-|raz znalazły się na indeksie ko 
średn'o| ścielnym, 


chcieliby stłumić jej 
szlachetny pęd do wiedzy. 

Młodzież polska, dumna jest 
z tego, że należy do narodu, 
który wydał Kopernika i Snia- 
deckiego, Mickiewicza i Sio- 
wackiego, Chopina i Curie 
Skłodowską I nie da  posłuchu 
nawoływaniom do średniowiecz 
nego obskurantyzmu. 


Spadkobiercy Targowicy 


List pasterski długo i zawile 
próbuje wykazać, że „Kośról 
wpływów swoich nigdy nie 
używał na szkodę Polski”. 

Dziwnie zaiste brzmią te sło 
wa w liście podpisanym przez 
biskupów, wśród których wid- 
nieją nazwiską splamione koła- 
boracją, wysługiwaniem się h'- 


tlerowskim okupantom — bisku 
pów Kaczmarczyka, Adamskie- 
go, Lorka... 


Powszechnie wiadomym jest, 
że w okresie okupacji hitlerow 
skiej w walce z okupantem, w 
obozach, w katowniach Gesta- 
po ginęli obok tysięcy bojow- 
ników o wolność również księ- 
ża pałrioci, wierni sprawie swe 
go narodu. Imiona ich otacza 
czcią cała patriotyczna 1 demo" 
kratyczna opinia. 

Ale któż nie pamięta nlegod- 


nego postępowania biskupa 
Kaczmarka, wysługującego się 
Niemcom, któż nie pamięta 


słów jego fistu pasterskiego z 
maja 1940 r. w którym pisał: 

„Władze niemieckie zgodnie 
z obietnicą zostawiły nam swo 
bodę w życin kościelnym i re- 
figijnym. Chcę tedy I wzywam 
was, abyście z całą sumienno- 
ścią zachowywał wszystkie 
przepisy 4 prawa władz tak ad- 
ministracyjnych jak i wojsko- 
wych. W społeczeństwie musi 
być ład 1 porządek (!). Nie 
wolno nam nakłan'ać ucha na 
podszepty podejrzanych ludzi, 
gdyby usiłowali wciągnąć spo- 
łeczeństwo nasze, zwłaszcza 
młodzież, do nieobliczalnej, kon 
spiracyjnej akcji”. 


A któż nie pamięta antyna- 
rodowej działalnośc? „biskupa 
Adamskiego, którego kuria już 
nazajutrz po upadku Polski 
13 września 1939 r. pospieszy” 
łą z listem w języku niemiec- 
kim (1): 

„Liebe Christen — Mik 


Chrześcijanie! , Współpracu jcie 
uczciwie z władzami niemiecki- 
mi, dop'lnujcie jak dobrzy 
chrześcijanie 1 obywatele 
wszystkich ustaw | rozporzą- 
dzeń niemieckich władz woj 
skowych i cywilnych. Zajmij- 
cie się spokojną waszą pracą 
domową. Ufajcie bezwzględnie 


organom „mianowanym w wa- 
szych gminach przez władze 
niemieckie... Wtedy w naszym 
kraju rodzinnym _— przyświeci 
słońce szczęśliwej przyszłości". 

A któż nie pamięta gorliwych 
wezwań biskupa Lorka, który 
nawołując do wyjazdu do Rze- 
szy dostarczał Niemcom siły 


roboczej. 

Ci, co wczoraj pod jarzmem 
hitlerowskiego barbarzyńcy 
wzywali naród do posłuszeń” 


stwa wobec wroga, dziś w wol 
nej Polsce usiłują jątrzyć prze 
ciwko władzy ludowej. 

Jak nazwać te fakty? Czy 
jest to „używanie wpływów 
kościoła* ma pożytek czy na 
szkodę Polski? 

To jawne  sprzeniewierzenie 
się interesom narodu w okresie 
dlań najtrudniejszym było nie- 
sławnym przedłużeniem tar- 
gowickich tradyc biskupów 
Kossakowskich 4  Massalskich, 
w okresie kościuszkowskiej in- 
surekcji przykładnie przez lud 
warszawski ukaranych za zdra 
dę narodu. > 

Czyją politykę . realizowali 
ówcześni chrześcijanie? 

Realizowali politykę  Waty- 
kanu — papieża Piusa VI, któ 
ry w liście dó kapituły war- 
szawskiej z 15 grudnia 1795 r. 
pisał: 

„Katolicka Polska  zrządze- 
niem boskim pod władzę cary- 
cy Katarzyny Il oddana tam 
znalazła swoje przeznaczenie". 

Niespełna 40 lat później pa- 
pież Grzegorz XVI, potępia 
krwawo  zdlszone Powstanie 
Listopadowe i jego organizato- 
rów jako „twórców kłamstwa 
i chytrości, którzy w tych cza- 
sach nieszczęśliwych pod płasz- 
czykiem religi podnieś głowę 
przeciwko prawowitej  monar+ 
chii“. 

Watykan na przestrzen: ća- 
tego XIX i XX w. prowadzil 
niezmiennie tę antypolską poli- 
tykę, wymierzoną przeciw wy» 
zwoleńczym ruchom naszego na 
rodu, 

Czyją politykę realizują dzi- 
siejsi biskupi — autorzy listu 
pasterskiego? 


w służbę _ impertalistycznych 


planów amerykańskiego kapi- 
talu, 
Wyrazem tej samej polityki 


jest list pasterski episkopatu. 


Polsce wśród millionów prostych 
ludzi, budujących lepsze jutro 
w swej Ojczyźnie, lecz tam, 
wśród imperialistycznych i wa- 
tykańskich polityków. 


Sparalizujemy wichrzenia reakcji 


Dlaczego episkopat polski, 
wbrew woli narodu, wbrew in- 
teresom polskim, wbrew jasne- 
mu stanowisku rządu, zapew- 
niającemu pełną swobodę wiary 


i praktyki religijnej wybiera 
miast porozumienia — droge 
walki? 

Dlaczego stwarza fałszywy 


obraz rzekomych ograniczeń 1 


prześladowań Kościoła w Pol- 
sce?. 
Dlaczego  solidaryzuje się, 


dlaczego usprawiedliwia księży, 
którzy powiązali się z terrory- 
stami podziemia i obcą dywer- 
sją? 

Dlaczego usiłuje stłumić en- 
tuzjazm młodzieży, budującej 
jasną przyszłość naszej Ojczyz- 
ny? 

Dlaczego usprawiedliwia tych 
spośród kleru, którzy w dalszej 
i niedawnej przeszłości jawnie 
sprzeniewierzali się interesóm 
narodu i służył: wrogim Polsce 
siłom? 

Dlaczego ściga í prześladuje 
tych księży, którzy chcą współ 
pracy z władzą ludową i w 
praktyce ją realizują? 

Czyni to mie dla obrony re- 
ligi, nie dla obrony wiary, nie 
dla obrony Kościoła, którym 
nikt i nie w Polsce Ludowej 
mie zagraża, a dla polityki — 


reakcyjnej politykł, bezojczy- 
źnianej, polityki watykańskiej 
polityki, która zmierza do osła- 
bienia naszego Ludowego Pań- 
stwa i poderwania dzieła budo- 
wy nowej Polski, 

Ta polityka, jak wszystkie 
poprzednie próby wstecznictwa 
zatrzymania rozwoju i postępu 
naszej Ojczyzny, jest bezna- 
dziejna, musi ona doprowadzić 
jej sprawców tylko do dalszego 
odosobnienia w narodzie | mo- 
że się skończyć tylko bankruc” 
twem, 

Tej polityki, wymierzonej w 
interesy naszego Ludowego 
Państwa, tolerować nie będzie- 
my. 

Władza ludowa i demokracja 
polska ma dosyć siły, aby spa- 
raliżować wszelkie wichrzenia 
reakcji. 

W swym dążeniu do obrony 
naj'stotniejszych zdobyczy Od- 
rodzonej Polski władza ludowa 
korzysta i korzystać będzie z 
pomocy i poparcia olbrzymiej 
większości wierzących. 

Nie wątpimy, że wśród du- 
chowieństwa nie zabraknie” 
szczerych i uczciwych patrio- 
tów ż obywateli, którzy znajdą 
wspólną drogę z Polską Ludo- 
wą. 


1-szomajowa zbiórka 
na Centralny Dom Młodzieży 


W ramach obchodu tegorocz 
nego Święta ł1-Majowegó na 
terenie całego kraju przepro= 
wadzana będzie zbiórka ulicz 
na na rzecz budowy Central- 
nego Domu Młodzieży w War 
szawie. 


Młodzież polska nigdy dotąd 
nie miała swego ośrodka 
dziś sama go buduje. Central- 
ny Dom Młodzieży jest wiel- 
kim zadaniem, jakie wzięła na 
siebie młodzież w dziele odbu 
dowy Warszawy. 


W nowej, pięknej i wspa- 
nialszeg, niż ongiś, Warsza- 
wie nie zabraknie wielkiego 
ośrodka młodzieżowego, który 
będzie własnością młodzieży 
całego kraju. Ośrodka, który 
gościć będzie przybywających 
do Warszawy młodych robot- 
ników i chłopów, uczniów i stu 
dentów. Centralny Dom Mło- 
dzieży będzie kompleksem, 0- 
toczonychizielenią gmachów, w 
których znajdą się świetlice, 
wiełka biblioteka, czytelnie, te 
atr, sale odczytowe, ośrodek 
szkoleniowy, oraz siedziba 
władz 
ZAMP, Przewiduje się rów- 


Tę samą antypolską polľtyke[nież na terenie 50-hektarowej 
O oN 


— Nie wolno tak gołosłownie oczerniać ludzi, — po- 


naczelnych ZMP i | 


dzielnicy młodzieżowej urżą-, 
dzehie pływalni, sal sportó- 
wych, gimnastycznych i b=" 
środka turystycznego dla wy* 
cieczek. Dzielnicę zamknie 
park i rozległe tereny sporto= 
we z przystanią kajakową na 
Wiśle, 

W najpiękniejszej części 
Warszawy stanie Centralny 
Dom Młodzieży; już od czerw- 
ca na terenach pomiędzy Par 
kiem Ujazdowskim a Placem 
Zbawiciela pracówały trakto- 
ry i buldożery. Znikają ruiny, 
przygotowuje się teren pod 
budowę CDM. 


1-Majowa zbiórka na CDM 
wyrażać będzie troskę klasy 
robotniczej i całego ludu pra- 
cującego o wychowanie mło- 
dego pokolenia — budowni- 
czych Polski socjalistycznej. 

1-Majowa zbiórka — to kon 
kretna pomoc klasy robotni- 
czej w budowie wielkiego 50- 
cjalistycznego ośrodka mło- 
dzieży, 

W zbiórce weźmie udział o- 
koło 150 tysięcy kwestarzy — 
przedstawicieli partii, człon= 
ków Związków Zawodowych, 
"raz młodzieży, 
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Daleko od Moskwy 


Oczywiście, obecnie to wszystko już zanikło i oni nie 
żywią do siebie nadal nienawiści, która przejawia się 
tylko w poszczególnych wypadkach — ojciec nazywał 
to pozostałościami ustroju rodowego. I kiedy słyszałam, 
jak Liberman wygaduje na Fedosowa, a Fedosow na 
Libermana, przypomniałam sobie słowa ojca i pomyśla- 
łam: niesnaski pomiędzy naszymi naczelnikami — są 
także przeżytkami przeszłych wieków. 

— Ho, ho dziewczyna trochę się zagalopowała! — 
powiedział głośno Fedosow. 

— Nie, nie przeholowałam! — żywo odwróciła się 
Żenia rozkładając ręce. — Proszę mi powiedzieć towa- 
rzyszu: czy nie możną uważać za przeżytek ten dziki 
wypadek, kiedy dwaj radzieccy ludzie postawieni na 
dwóch sąsiednich odcinkach pracy, zaczynają sobie na- 
wzajem przeszkadzać? Może pomiędzy nimi istnieje 
współzawodnictwo? W takim razie proszę mi to wyja- 
śnić. 

Rozległy się oklaski. Załkind pochylił się nad stołem, 


wiedział Liberman oczekując, aż się uciszyło. 

— Jeśli żądacie faktów, mogę je podać. 

Fakty były nonsensowne śmieszne. Żenia przerwała 
nagle w połowie zdania, szybko podeszła do Liberma- 
na i cichym ze zdenerwowania głosem zwróciła się do 
niego, jakby zapominając o obecnych. 

— Dlaczego wy nie lubicie ludzi? Dlaczego nie macie 
w sobie dobroci? Wiem, że jesteście człowiekiem uczci- 
wym, że cudzego nie weźmiecie. Ale czy uczciwość ta 
jest prawdziwa, jeśli wszyscy inni są nieuczciwi u nas? 
Często przechwalacie się — „ja otrzymuję wszystko co 
trzeba... prócz mnie nikt nie otrzyma”. Wierzę, że tak 
jest w rzeczywistości. I co z tego! Przypuśćmy, że zdo- 
byliście tysiąc watowanych kurtek, ludzie marzną 
i przeklinają was na całego. Was jednakże to nie doty- 
czy, ponieważ wasi naczelnicy już wam podziękowali 
za kurtki. W waszym oddziale znalazłam cztery depe- 
sze z trzeciego punktu: tam brak kaszy. Wy zaś otrzy- 
maliście kaszę — a reszta was nie obchodzi. 

Liberman siedział, ramiona jego były podniesione 
i często mrugał jasnymi rzęsami. Próbował odpowie- 
dzieć, lecz Żenia nie dopuszczała go do słowa. 

— Proszę mi odpowiedzieć, — ciągnęła z naciskiem 
dziewczyna zdenerwowanym głosem. — Po co w ogóle 


czy? Czy tylko dlatego, ażeby ludzie mówili — „jaki 
z Libermana znakomity naczelnik zaopatrzenia — wszy- 
stko potrafi zdobyć!* — Nie, wy otrzymujecie to wszy- 
stko, ażeby ludzie byli syci, ubrani, ażeby im było cie- 
pło w czasie mrozu. Bo wy nie posiadacie duszy, u was 
istnieje tylko miłość własna, ambicja zamiast duszy — 
oto, co wam mogę powiedzieć. 

Kozłowa rozejrzała się i lekko zdenerwowana, wró- 
ciła na swoje miejsce. 

— Matko kochana, kogoż to interesują te płomienne 
dziewicze przemówienia — rzucił Liberman i spojrzał 
ukradkiem na organizatora partyjnego. 

= Mnie interesują. I wszystkich towarzyszy intere- 
sują. A najważniejsze, że dla-was wysłuchanie ich be- 


dzie bardzo pożyteczne — chłodno powiedział Załkind 


i przenikliwie popatrzył na Libermana. Do Żeni zaś 
odwrócił się i powiedział z uśmiechem: — Proszę kon- 
tynuować.... è 

Greczkin był szczęśliwy i nie spuszczał oczu z Tani. 
„Kto, jak kto, ale jak wiem najlepiej, że nawięcej in- 
teresowała się tańcami i śpiewem. Ale myśmy z Alo- 
szą wciągnęli ją do komsomolskiej pracy i oto — proszę” 
— myślał z zadowoleniem Greczkin. Żenia przemawiając 
dalej, wymieniła jego imię. Nie spodziewał się, że za- 
bierze się również do niego, jednakże nie obraził się, 


ukrywając uśmiech. staracie się zdobywać kaszę i wiele jescze innych rze- ' tylko pokiwał głową, gdy uchwycił jej spojrzenie. 


Nasza odpowiedź na pakt atlantycki: produkcja ponad plan, sojusz z ZSRR! 
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Rozwijamy i wzmacniamy naszą gospodarkę 
obra mas pracujących i dla dobra pokoju 


dla d 


W życiu politycznym i gospo 
darczym Polski Ludowej So) 
kamy pewien qkres, który roz- 
począł się Czynem Kongreso- 
wym polskiej klasy robotniczej 
i kończy Czynem 1l Maja. 
Okres ten był jednym z etapów 
naszego marszu naprzód w wa- 
runkaca stworzonych przez jed 
ność ideologiczną i organizacyj 
ną ruchu robotniczego. 

Był to etap, w którym wartki 
nurt życia politycznego i go” 
spodarczego zrodził nowe, nie 
ce wartości wysiłku 
udzkieęgo i przyniósł szereg 
wspaniałych osiągnięć w naszej 
gospodarce narodowej, 

Rozwijająca się na fali Czynu 
Kongresowego aktywizacja mas 
pracujących pozwoliła postawić 
nowa, ambitne hasło przedter- 
minowego ukończenia planu ro- 
cznego, celem zdobycia szerszej 
bazy wyjściowej dla mowych 
zadań planu 6-letniego. 

Oparty na współzawodnictwie 
pracy Czyn Przedkongresowy 
pozwolił przekroczyć nasze pla 
ny produkcyjne w 1948 r. o 10 
proc. Doświadczenia tego okre- 
u wskazywały — według słów 
tow. min.*H. Minca — że na- 
sze planowanie gospodarcze „w 
coraz większym stopniu wpły- 
wa na masowy, potężny ruch 
współzawodnictwa pracy”, któ- 
ry pozwala przekraczać zamie- 
rzenia. ę 

Od tego czasu, ma etapie 
dwóch czynów, Partia i klasa 
cobotnicza postawiły przed ma 
sami pracującymi nowe zadania 
w dziedzinie racjonalizacji 1 
lepszej organizacji wysiłków 
produkcyjnych, co znalazło 
swój wyraz w uchwałach Kon- 
ferencji Oszczędnościowej, a 
potwierdzone zostało przez o- 
siągnięcia Czynu 1 Maja, 

Wspólzawodnictwo, wsparte 
systemem oszczędzania i wysił- 
kiem nowatorskim robotnika 
polskiego, pozwoliło z kole! na 
przedterminowe wykonanie pla- 


nu 1949 roku — , ostatniego 
roku naszej trzylatki gospo- 
darczej, który w tych wa- 


tünkach ukończyć możemy na 
2 do 3-ch miesięcy wcześniej, 
Z.ałoświadczeń okresu tych. kil 
ku miesięcy nie tylko jednak 
wiemy, że plany będą przekro- 
czone, lecz wiemy również, w 
jaki sposób cel ten będzie osią- 


gnięty. 

Mówił o tym komunikat CJr 
o wynikach pracy w I kwartale 
br. stwierdzający, że „reforma 
systemu płac į norm zrealizowa 
na w bym kwartale 1949 r. 
przyniosła wzrost wydajności 
pracy robotników“. Również 
drogę tę wskazują nam posta- 
now'enia oszczędnościowe, któ 
re w sumie przysporzyć mają 
z górą 117 miliardów złotych 
oszczędności. 

Przede wszystkim jednak wie 
my z cyfr opubikowanych 
| I EE AA 

asi korespondeeci piszą: 


PZ (APACHE TAEMA PTA 


Załoga PZZPJG 


wypełnia zobowiązania 


Na zebraniu całej załogi fa- 
ds pracownicy P. Z. Z. P. 
JG, Wytwórnia Nr6, postanow: 
li dlauczczenia 1-go Maja wyko- 
nać plan roczny, do dnia 15.10. 
br. oraz podnieść jakość do 99 
proc. 

„ Plan oszczędnościowy, wyraża 
jący się sumą 74,5 milionów zł. 
postanowiono podnieść o 10 proc. 

Poza tym w dyskusji poszcze” 
ai pracownicy podjęli Indywi- 

halne zobowiązania; a więc tow. 
Wesołowski z walcowni zobowią 
zał się podnieść dzienną produk- 
cję do 1000 kg., tow. Kuropatwa 
z przykrojowni zobowiązał się 
wykonać dziennie o 200 par czę” 
ści do obuwia więcej, tow. Mar- 
kiewicz Władysława zobowiązała 
się wykonać dziennie o 20 par na 
każdym pasie więcej, czyli zwię- 
kszyć produkcję o 200 par dzien- 
nie 


Poza tym dla uczczenia święta 
1. Maja, fizyczni i umysłowi pra 
cownicy naszej wytwórni w 
związku z uzyskaniem nowych 
bliźniaczych walcarek postanowi" 
li wykonać pod nie fundament be 
tonowy o powierzchni 70 m. kw. 

dniu wczorajszym wpłynął 
meldunek, że fundamenty są go- 
towe. Również tow. tow. Weso- 
łowski, Kuropatwa i Markiewicz 
zobowiązania swe już wykonali. 

Białecki Edmund 
korespondent fabryczny 


przez CUP, że dzięki tym meto 
dom przekroczyłiśmy plan pro- 
dukcyjny 1-go kwartału 1949 r. 
w najważniejszych odcinkach 
wytwórczości. 

W porównaniu do I kwartału 
1948 r. wyprodukowaliśmy wię 
cej węgla o 8 proc, stali o 16 
proc., rudy żelaza o 13 proc. 
cynku o 25 proc. superfosfatu 
o 95 proc., obrabiarek do me“ 
tali i drzewa o 42 proc, wago* 
nów osobowych o 23 proč., ża- 
rówek o 71 proc, cementu o 
35 proc, szkła okiennego o 14 
proc., tkanin bawełnianych o 15 
proc. tkanin lnianych o 20 


proc. i konopie o 12  proc.), 
zwiększyliśmy zaopatrzenie w 
nawozy sztuczne © 13 proc., 
wykonano akcję kontraktacy jną 
trzody chlewnej 1949 r. do 
tej pory już w 70 proc i wre- 
szcie powiększono liczbę trak- 
torów o 1190 do ogólnej 13.600. 

Rolnictwo otrzymało pomoc 
kredytową na siewy, orkę i za 
kup nawozów sztucznych w 
ogólnej sumie 1.350 milionów 
zł. Pomoc ta, dzięki wzmocnio 
nej przez nasz aktyw wiejski 
czujności klasowej i pomyślnie 
rozwijającej się w tym czasie 
akcji pogłębiania współpracy ro 


wzrosły o 17 proc., przy czym 
port szczeciński osiągnął impo- 
nujące rezultaty, powiększając 
w ciągu roku swoją pracę pra- 
wie 3-krotnie. 

Bilansując dorobek gospodar 
czy, szczególnie ważnego w na 
szym życiu etapu, który zaczął 
się Czynem Kongresowym i do 
pełnił Czynem 1 Maja, przy” 
pomnieć należy słowa Przewod- 
niczącego KC naszej partii tow. 
Bolesława Bieruta, wypowiedzia 
ne na ostatnim plenum KC 
PZPR, który podkreślił wagę 
zagadnień gospodarczych w wal 
ce o utrzymanie pokoju. 


Te i owo 
Attlee w opałach 


Premier Attlee wybrał się nie 
dawno do Glasgow, gdzie na ze- 


braniu organizacji 


labourzy* 


stowskiej miał wygłosić przemó 


wienie polityczne. 
premiera 
nak na 
Gmach 


poważne 
kinoteatru, 


Wystąpienie 
Attlee napotkało jed- 
przeszkody. 
w którym 


miał przemawiać p. Attlee, zo: 


stał zablokowany 
stawicieli Związków 
wych oraz cechów 

czych, 
do 


nało widocznego wejścia. Cho- 


przez przed: 

Zawodo- 
rzemieślni- 
co zmusiło p. premiera 
skorzystania z bocznego 1 


proc., skór podeszwowych o :»|botniczo-chłopskiej, dotarła do| „Rozwijając wzmacniając|dzi bowiem o to, że przedstawi- 
proc, skór wierzchnich o 233|właściwych rąk — do drob-|naszą gospodarkę stwierdził|ciele ludności. pracującej Glas- 
proc, oleju surowego o  19|nych i średniorolnych chłopów. |tow. Bierut — rozwijamy i|gow zebrali sę przed kinem nie 
proc. i papierosów o 62 proc. Przewozy towarów w  I-ym|wzmacniamy jednocześnie siłę|w celu wiwatowania na cześć p. 

W rolnictwie przekroczyliśmy| kwartale 1949 r. przekroczyły |gospodarczą i obronną calego|Atlee, lecz wprost przeciwnie— 
plan  zasiewów  wiosennych,|o 13 proc. osiągnięcia z roku] frontu antyimperialistycznego,|dla wręczenia mu rezolucji, pro 
szczególnie wydatnie przy upra| 1948, przewozy osób o 10 proc.irozwijarmy i wzmacniamy siły testującej przecikwo polityce 
wach specjalnych (len o  ŻŹ3lprzeładunki towarów w portach! pokoju‘. rządowej. 
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Tysiączna obrabi 


arka! 


Robotnicy Zakładów Mechanicznych im. Strzelczyka chlubnie wypełnili swe zobowiązania 


W dniu 1-ym Maja przejedzie ulicami Łodzi udekorowa 
ny pięknie samochód, a na nim tysiączna obrabiarka ro- 


botników fabryki im. Strzelczyka. 


Niejedno serce uderzy 


radośnie, gdy oczy przeczytają umieszczony na obrabiarce 
transparent: „Tysiączna obrabiarka, to nasza odpowiedź na 


pakt atlantycki", 


Długim szeregiem stoją dzie 
siąiki obrabiarek w hali moń- 
tażowej fabryki im, Strzelczy 
ka, niby żołnierze w karnym 
ordynku. Żołnierze postępu i 
pokoju maszyny, które 
przyczynią się do podniesienia 
możliwości produkcyjnych na 
szego przemysłu, do Uuspraw- 
nienia produkcji kraju. 

Niejeden już taki „oddział" 
gotowych obrabiarek wyma- 
szerował dla pełnienia swych 
prac z sal tej fabryki. Wszyst 
kie one były dziełem pracowi 
tych rak „strzelezykowskich* 
AAA pa Sprawne dłonie 
oczyły, szlifowały, pasowały 
niezliczone ilości części ma- 
szyn. Ile było tych maszyn? 
Ktoś tam liczył, Robotnicy nie 
liczyli. Starali się wyrabiać 
jak najwięcej i jak najlepiej. 
Interesowali się poziomem 
swej produkcji, dbali o wyko 
nanie planu. Ale obrabiarek, 
jak groszy w sakiewce — nie 
liczyli. 

I oto pewnego dnia obiega 
fabrykę więść, że wkrótce zbu 
dowana zostanie tysiączna 0- 
brabiarka, 

— Oho! — wykrzyknęli ro- 
botnicy z radością — niezła 
cyfra! Podkreślimy ją czerwo 
no, by dostrzegli ten, bądź co 
bądź, pokaźny wynik naszych 
trudów wszyscy gardłujący o 
wojnie, wszyscy wrogowie po 
kojowych wysiłków ludowej 
demokracji A więc, wykona- 
my tę tysiączną obrabiarkę na 
dzień Święta Robotniczego, na 
1-go Maja. 


Jak zapowiedzieli — tak wy 
konali. Ta historyczna bra- 
biarka pozornie wygląda, jak 
wszystkie inne. W przede 
dniu uroczystości pierwszoma 
jowych skromnie stoi w szere 
gu innych w hali montażo- 
wej. Koło niej uwijają się bry 
gadziści. Ostatnie próby, osta- 
tnie dotknięcia narzędzi. 

Ta zapobiegliwa krzątanina 
przy wykańczaniu montażu 0- 
brabiarki jest jednak nieco od 
mienna, niż zazwyczaj. Tro- 
skliwiej jakoś ogląda obra- 
biarkę załoga fabryki, Bowiem 
tysiączna obrabiarka jest pro 
totypem o zmienionej częścio- 
wo konstrukcji, więc budzi 
specjalne zainteresowanie, sta 


przeszły przez ręce wielu ro- 
botników. Przy jej końcowym 


montażu pracowały cztery bry| blarek 


gady. Brygadziści 
ski, Rychlicki, Bekrycht 


Grądkow- 
i 


Na oddziale wytaczarek bry 
gadzista tow. Otorowski oraz 
tokarze: Kowalczyk i Jackie- 
wicz zobowiązali się podnieść 
swą produkcję o 20 proc. w 
stosunku do miesiąca ubiegłe 
go. Zobowiązania te wykonali 
na dwa dni przed terminem. 
Przodownik pracy oddziału he 
tow, Lalek przekro- 


czył już o 6 proc. swe pierw- 


Świątkowski oraz konstruktor szomajowe zobowiązanie. Na 


Mader przeprowadzają osta- 
tnie próby. 


słowa uznania odpowiada: 
„Przecież to nie wyścig spor- 


O tysiącznej obrabiarce nieļtowy, żeby dobiec do mety I 


mówi się w fabryce zbyt wie- 
le. Właśnie tyle, ile potrzeba. 


usiąść. Zobowiązanie się wy- 
konało, by móc zrobić jeszcze 


Istnieje sporo innych, również | więcej i jeszcze lepiej. Tak sa 


ważnych rzeczy. Wre gorącz- 
kowa praca przy maszynach. 
Robotnicy wykańczają swe zo 
bowiązania 
Wielu z nich swe zobowiąza- 
nia już przekroczyło. «i 


—Czy dotrzymuję zobowiąza 
nia majowego? Jak można o coś 
takiego nawet pytać! 

Towarzyszka Dolniakowa czu” 
je się prawie obrażona. — Po: 
djąć zobowiązanie, przyrzec pu- 
blicznie, że się coś zrobi i nie do- 
trzymać słowa — toby człowiek 
musiał być chyba bez honoru. 

A moja rozmówczyni ma tego 
honoru bardzo wiele. Wieloletnia 
poddana Scheiblerów, w scheible- 
rowskim familiaku urodzona i wy 
chowana, wie, co to jest honor ro 
botniczy w ogóle a już tym bar 
dziej honor robotniczy teraz, gdy 
z poddanej ś niewolnicy stala się 
panią, gospodynią swojej fabry- 
ki. Towarzyszka Dolniakowa jest 
pewna siebie, pewna swych zre- 
cznych, mocnych rąk i wcale nie 
słabszej głowy. Pewna też jest 
swoich współtowarzyszek pracy. 
Nie dlatego, żeby w jej zespole 
były same wykwalifikowane wrze 
cienniarki, ale dlatego, iż naocz” 
nie przekonała się, co zdziałać 
może wzajemna pomoc i współ: 
praca, jaką siłę daje kolektyw. 
Ona osobiście i przed zobowiąza 
niem zespołu nie tylko że dawa- 
ła sobie radę, ale stale przodowa- 
ła (otrzymała osiem nagród w 
indywidualnym współzawodnie” 
twie pracy) ale spośród jej 
współtowarzyszek w zespole 
jedna tylko i to jeden jedyny 


nowi przedmiot Sękowa a była nagrodzona w wyści- 


nadziei i osobistych trosk. 
Części tysiącznej obrabiarki 


gu pracy. } 
— A teraz — oznajmia rado- 


"ewe zodowiąc: 


mo z tą tysiączną obrabiarką. 
Dziś zrobiliśmy ją. Dobra jest, 
Robimy dalej. Za rok będzie 
dwutysięczna, 

Podobnie jest i gdzie in- 
dziej. W wydziale elektrycz- 


śnie — jedna drugą podciąga, je- 
dna drugiej pomaga i cały ze- 
spół otrzymał już dwa razy na” 
grodę, wprawdzie jeszcze nie- 
zbył wielką, ale i to przecież 
rzecz poważna, gdy przedtem 
nie otrzymywało się nigdy. 
Kierowana sprężystą ręka 
tow. Dolniakowej grupa 15 wrze 
cienniarek mocno poszła naprzód 
nie tylko pod względem ilości 
produkcji ale i pod wszelkimi in 
nymi względami. Nie ma już 
pojedynek 


szyn tekturą. Ilość 


4ipół m 


Tow. Dolniakowa z PZPB 


wraz ze swoim zespołem dotrzymała słowa 


nym brygada tow. Szatkow- 
skiego w milczącej zgodzie po 
konała nielada przeszkodę, 
mianowicie brak kabla, nie po 
zwalającego na uruchomienie 
nowej szlifierki do płaszczyzn. 
Szlifierka już idzie na sta- 
rych kablach, pracowicie i sta 
rannie „odrodzonych* przez 
brygadę. 

Ślusarz tow. Doruch, które- 
go praca zawarta jest w ide- 
alnych płaszczyznach tysiącz- 
nej obrabiarki, przekroczył 
swe zobowiązania pierwszoma 
jowe — o 15 procent, Tow. 
Wołujczyk, instruktor w bry- 
gadzie uczniowskiej, zobowią- 
zał się wyszkolić kilkunastu 
nowych fachowców. O wyniki 
nie trzeba go pytać. Wystar- 
czy popatrzeć na wskaźniki 
brygady. 

B. Drzew. 


stale się zmniejsza a i dyscypli- 


na pracy przestała być proble- 
mem. 

— Z początku — ojawiadił 
tow. Dolniakowa — zapisywa- 


łam sobie, która się spóźnia, a 
teraz już niema wcale potrzeby, 
każda przychodzi do roboty ta- 
czej patę minut wcześniej i nie 
odchodzi od maszyny tak długo 


jak długo transmisja się kręci. 


Jeszcze jedno pasmo i jeszcze je 
dno, o to starają się wszystki» 
teraz mowy o czyszczeniu ma-| na wyścigi. 


Moja rozmówczyni nie jest je- 


<p- 
ZE 


O owacjach w ogóle nawet 
mowy nie było. Gdy p. Attlee 
zmierznł do gmachu kina, spot: 
kał się z tłumną demonstraeją, 
której uczestnicy wołali: 
„Precz z głodowym budżetem' « 
Inna demonstracja zjawiła się 
tuż u wejścia do kina: nad gło. 
wami zebranych widniały trans 
parenty: „Precz z reakcyjnym 
budżetem!'*. „Dajcie nam wię 
cej żywności!'* „Pakt atlan- 
tycki — to groźba dla pokoju! ** 
itp. 

Podczas gdy p. Attlee z mi- 
r} niezbyt radosną przemawiał 
w gmachu kina, przed budyn- 
kiem odbył się wiec protestacyj 
ny, na którym liczni mówcy 
ostro krytykowali politykę rzą- 
du Labour Party. Uczestnicy 
wiecu jednomyślnie uchwalili 
rezolucję,  potępiającą nowy 
budżet, który niesie klasie ro- 
botniczej dalsze obciążenia i 
i ograniczenia. Trzeba było wo- 
zwać silne oddziały policyjne, 
by uchronić pana premiera 6d 
zbyt dobitnych przejawów „sym 
pati“ ze strony mieszkańców 
Glasgow. 

Glasgow jest jednym z naj: 
większych ©Wśrodków przemysło- 
wych Anglii, toteż w tym mie- 
ście bezrobocie i nędza wśród 
mas robotniczych przybierają 
zastraszające rozmiary, Nie 
dziwnego, że ludność Głasgow 
manifestuje tak wyraźnie nie- 
chętne i wrogie nastroje w sto 
sunku do szefa rządu labourzy- 
stowskiego, zdając sobie sprawę, 
iż właśnie p. Attlee i jego mini- 
strowie, wysługujący się kapita- 
jistom, są bezpośrednio odpowie 
dzialni za coraz cięższą sytua- 
cję ludzi pracy. 

W tych nastrojach ludność 
Glasgow nie jest bynajmniej 
adosobiona: przeprowadzone nie 
dawno wybory samorządowe 
dowiodły, że popularność Labour 
Party w masach wyborczych 
spadła bardzo wydatnie, co — 
ze wzgłędn na zbliżające się 
wybory parlamentarne — nie 
jest dla hevinowskich „socjali- 
stów** dobrym  prognostykiem, 


Ner 10 


dnak tylko  patriotką swojego 
własnego zespołu. Jak osobistą 
wygraną cieszy się, że przędzał- 
nia jako całość poprawiła swą 
produkcję. 

„Nawet tkalmia nam to przy” 
znaje“ — podkreśla, by rozwiać 
wszelkie moje pod tym wzglę- 
dem wątpliwości, 

Tow. Dolniakowa stosunkowo 
niedawno czynna jest w ruchu 
robotniczym, lecz zdążyła zwią” 
zać się z partią mocnymi węzła 
mi. 


4 


—— 


liarda złotych 


na żłobki, mieszkania i oświatę 


Budżet socjalny przemysłu | poczywać na półkoloniach, ko 


włókienniczego na rok bieżą- |loniach 


i w  prewentoriach 


cy można rozbić na trzy zasad | dziecięcych. 


nicze części. Pierwsza z nich 
— najważniejsza, to 
nad matką i dzieckiem. 


„Dzieci są przyszłością naro 


opieka | nu — to też nasze Państwo 


Ludowe, mimo trudnych  je- 


1,9 miliarda złotych przezna | szcze warunków, nie skąpi pie 
czonych na ten cel jest gWa- | njedzy ani wysiłków, by je wy 


rancją, że ok. 73 tys. 


dzieci |chować na dzielnych i zdro- 


włókniarzy, które zostaną 0b-|wych obywateli, zapewniając 
jęte w tym roku opieką, bę- |im jak najlepsze warunki roz- 
dzie należycie dożywione i uzy | woju. 


ska fachową oraz troskliwą o- 
piekę -w żłobkach. przedszko- 
lach. świetlicach, w stacjach 


Dużym krokiem naprzód w 
poprawieniu naszych warun- 
ków mieszkaniowych będą ma 


opieki nad matką i dzieckiem, |gowo przeprowadzane w bież. 
będzie nabierać zdrowia i wy-| roku kapitalne remonty zni- 


Interpelacje naszych Gzytelników 


tt utwor ATBAR AZT 1 aa 


Właściciele letnich i zimowych rezydencj 


do Reymontowa|ty oraz przyłączanie do sieci 


Tow. Redaktorze! 

Każdemu z nas dał się we zna- 
ki głód mieszkaniowy, Jeszcze 
dzisiaj, dużo jp: rodzin robotni- 
czych, gnieżdżących się w mą- 
łych i wilgotnych pokoikach. Zda 
wałoby się, że rzeczywiście nie 
ma bezużytecznie stojących mie- 
szkań. Tymczasem przed kilku 
dniami miałem okazję zwiedzić 
duży dom w Reymontowie przy 
ul. Żyznej 7-9, który stanowi 
własność spadkobierców p. Ry" 


„Głosu* z PZZPJG Nr 6lehlewskiego. Otóż dom ten stoi 


TAE YTY ITA TICO, 


do dziś niezamieszkany i, jak in- 
formowali mnie sąsiedzi, stano- 
wi letnią rezydencję owych pa- 
nów spadkobierców. Dom posia- 
da 10 wolnych mieszkań, które 
przeważnie służą za składnice sło 
my i różnych rupieci. 

Aby nie raził przechodnia wi 
dok pustych okien, przebiegli 
spadkobiercy zasłonili je firanka- 
mi. 

Wygodniccy właściciele mają 
nia ulicy Legionów dwa czynszo- 
we domy no t naturalnie miesz” 


kania w nich. 


zaś plizyjeżdżają tylko latem i to| kanalizacyjnej 


w niedzielę. 


szczonych i dotąd niezamiesz- 
kałych domów. Za blisko 1 mi 
Kard złotych przybędzie no- 


„|wych mieszkań dla włóknia= 
|| rzy. 


Równolegle będą prze- 
prowadzane częściowe remon- 


i wodociągo- 


wej domów zamieszkałych 


Sądzę, że miarodajne czynniki |orzez robotników, co zostanie 
zainteresują się posesją Nr 7-9|zrealizowane z zasobów Fun- 
przy ul. Żyznej w Reymontowie|duszu Gospodarki Mieszkanio 
i stojące puste mieszkania przy- | wej i z dotacji Rady Państwa. 


dzielą istotnie 


potrzebującym | Biorąc to wszystko pod uwa- 


zaś w stosunku do zachłannych|gę, możemy już z góry prze- 
i aspołecznych kombinatorów wy | widzieć, że nasza tegoroczna 


ciągną konsekwencje. 
Stały czytelnik Głosu 
(nazwisko i adres znane 
redakcji) 


sytuacja mieszkaniowa ule- 
gnie pewnej poprawie. 
Pozostała cześć blisko ezte- 


ry i półmiliardowego budżetu 


socjalnego przeznaczona jest 
na podniesienie higieny i bez 
pieczeństwa pracy, kasy zapo 
mogowe, na akcję wczasów, 
popieranie rozwoju i zakłada= 
nie nowych ogródków działko 
wych, finasowanie związków 
i zrzeszeń sportowych oraz na 
akcję kulturalną i oświatową. 

Akcja kulturalno - oświato 
wa, przejęta przez Komisję 
Centralną Związków Zawodo- 
wych, będzie przeprowadza- 
na w bieżacym roku pod ha- 
stem likwidacji analfabetyz- 
mu, zakładania kół samo- 
kształceniowych, językowych, 
artystycznych, popierania bi- 
bliotek, organizowania odczy- 
tów i szkolenia zawodowego i 
społecznego. Dla każdej grupy 
robotników, mających jakieś 
specjalne zainteresowania czy 
fo w dziedzinie literatury, sztu 
ki czy też w jakimkolwiek 
kierunku fachowym lub spo- 
łecznym będą utworzone spe- 
cjalne koła pod kierownic- 


twem wykwalifikowanych na 
uczycieli lub instruktorów. W 
Polsce Ludowej dostęp do kul 
tury i oświaty. do nauki i do 
słowa pisanego otwarty jest 
dła wszystkich, którzy tego 


pragną, 
Bel 


lamy pokó 


i tworzymy lepsze jutro 


Kobiety polskie z otuchą święcą dzień 1 Maja 


W dniu Maja kobiety 
wyjdą na ulice, by manies 
Międzynarodowy Dzień Sol 
solidarność mas pracującyc 
lepszego jutra T utrwalenia 
chinacje fabrykantów broni 
kfice angloamerykańskich 
ją się siły pokoju, reprezen 


we wszystkich krajach świata 
tować pod hasłem: Niech żyje 
darności mas pracujących! Ta 
h całego Świata jest gwarancją 
pokoju. Spełzną na niczym ma 
i ich popleczników. Przeciw 
podżegaczy wojennych zespala- 
towane przez masy pracujące 


calego świata, Zwarty front sił pokojowych nie dopuści do 
nowej wojny, Rachuby im periafistów zostaną rozwiane. 


Masy pracujące Państw De- 
mokracjj Ludowej, narody 
ZSRR, robotnicy, inteligencja i 
intelektualiści krajów  Eiwropy 
Zachodniej i calego świata sta 
nęli po stronie sił pokoju. W 
szeregach walczących o pokój 
znalazły się uciskane ludy kó- 
lonialne. Ludzkość zmobilizowa: 
ła swe siły, aby do wojny nie 
dopuścić. 

My, kobiety Polski, manife- 
stując naszą solidarność z ma- 
sami pracującymi świata, man- 
testujemy równocześnie na 
rzecz utrzymania pokoju na 
świecie. Sparaliżowanie akcji 
podżegączy wojennych da nam 
możność spokojnego budowa- 
nia dóbrobytu w naszym kraji. 

Dziś już w Polsce mało zo” 
stało kobiet, które zamykałyby 
swe życie wyłącznie w kregu 


rodzinnego ogniska, Każda z 
nas przeżywa wypadki, rozgry 
wające się na arenie politycz- 
nej i każdą wnosi swą cegizł- 
kę do budowy lepszego jutra. 
Kobiełom miast stały się bliskie 
zagadnienia wsi. Hasło sojuszu 
robotniczo-chłopskiego przestało 
być tylko odświętnym stoga- 
rem. Napelniło się ono żywą 
treścią i dziś już kobiety mia- 
sta į wsi nawiązały ścisłą współ 
pracę. 

W dniu Święta 1-Majowe- 
go kobiety wiejskie będą mani- 
festować u boku swych sióstr 


pracujących w- mieście, przeciw 
opiekunom niemieckiego impe 
rializmu — anglosaskm poadże- 
gaczom wojennym. 

Kobiety naszego kraju dokła- 
dają starań, aby podnieść po: 
ziom Życia narodu na wyższy 
stopięń. 

Robotnice masowym udzia- 
łem we współzawodnietwie pra 
cy zwiększają produkcję. Inteli 
geniki pracujące dążą do podnie 
sienia i wydajności wykonywa 
nej pracy. Kobiety wsi biorą 
udział w. podniesieniu wydajno- 
ści swych gospodarstw. 

Na to, abyśmy mogły w spor 
koju budować dla siebie lepszą 
teraźniejszość i jasną przysz* 
łość dla następnych pokoień, 
konieczny jest nam pokój. 
Nasz masowy udział w jutrzej* 
szej manifestacji I-Majowej 
będzie zadokumentowaniem wo 
bec podżzgaczy wojennych na- 
szej zdecydowanej postawy w 
obronie pokoju. 


Centralna Akademia Kobieca 


Z okazji Pierwszomajowego 


będzie się w sali Filharmonii 
tę organizuje 


g0 


Dt 


święta w dniu kwietnia od- 
uroczystą akademia, Akademię 


Liga Kobiet oraz Wydziały Kobiece Partii 
Politycznych i Związków Zawodowych. 
um PAY W CN: ZZ Z TYT RO TOY OM 


Oszczędzajmy i we własnym domu 


Racjonalne wykorzystanie odpadków pokarmów 


Oszczędność stała się naka- 
zem naszego życia zbiorowego. 
Realizujemy piany oszczędno- 
ści ną naszych placówkach pra- 
cy. Nie zawsze pamiętamy je- 
IT NA OZ Z W W PDA A OE 


Kobiety Łodzi 
porządkują groby żolnierzy 
radzieckich 
Mieszkanki różnych dzielnie 
naszego miasta, zarówno par- 
tyjne jak i bezpartyjna, ezon- 
kinie Ligi Kobiet ornz kobiety 
nie objęta ramami organizacji, 
w przededniu 1 Maja wzięły 
masowy udział w porządkowa- 
niu grobów żołnierzy radziec- 
kich, znajdujących się na łódz 

kieh ementarzach. 

Kilkaset grobów żołnierzy 
Czerwonej Armii znajduje się 
na Zarzewskim cmentarzu. W 
dniu 26 i 27 bm. grupa 200 ko 
hiet pracownie fabrycznych i 
gospodyń domowych oczyściła 
groby, doprowadziła je do po- 
rządku i  posadziła na nich 
- kwiaty, ofiarowane na ten cel 
przez Zarząd Miejski. 

Podobne prace przeprowadzo- 
no również na innych cmenta-l 


Dzisiaj przedstawiamy ną- 
azym Qzytelniczkom na załączo 
nych rysunkach modele wiosen 
nych sukien, kostiumów oraz 
bluzek. 


„Niezwykle modne są w tym 
sezonie materiały o wzorze 
kraty.Z tkanin tych, które w 
dużym wyborze znajdujemy w 
sklepach włókienniczych sieci 
handlu uspołacznionego sporzą: 


dnak o tym, że oszczędzać nale 
ży i we własnym domu, prowa- 
dząc racjonalną gospodarkę od- 
padkami jedzeniowyrni. 
Obecnie w wielu domach mar 


«|nują się zielone liście jarzyn. A 
przecież 


przy drożyźdie owo- 
ców liście rzodkiewek, pietrisz- 
ki, cebuli, porów, powinny być 
wykorzystywane, jako składniki 
surówek jarzynowych. Nie nale- 
ży wyrzucać obierzyn zużytych 
owoców. Sporządzić na n'ch mo 
żemy ocet, po ususzeniu mogą 
też służyć jako namiastka herba 
ty. Resztki pieczywa, bułek i 
chleba, po wysuszeniu powinny 
zostać zmielone i wykorzystane 
do przyrządzania potraw, Zmie- 
lony chleb użyty być może za 
miast mąki do przyrządzania 
omletów a tarta bułka zawsze 
jest potrzebna w gospodar- 
stwie. 
Wszelkie niewykorzystane 
restztki jedzenia kryt „być 
użyte jako karma dla. drobiu kib 
bydła. Jeżeli nie my sami to mo 
że nasi sąsiedzi mogą mieć z 
nich pożytek. Kośc po oczy- 
szczaniu przechowujmy i dostar 
czajmy do zbornic firmy „Ba- 
cutil Jej oddziały znajduj 


a 


nie, kostiumy, a nawet i płasz- 
cze, 

Zademonstrowanaą na pierw- 
szym rysunku suknia uszyta 
jest z tkaniny kraciastej: spód- 


się na teren'e każdej rzeźni. 
Właściwa oszczędna gospodar- 
ka odpadkami jedzeniowymi to 
nie tylko. zysk naszej. kieszeni. 
Przynieść ona może poważne ko 


szy Ścó-j + gospodarce "całego kra 


ju. ? 


Kobiety bojo 


prof. Irena Joliot - Curie 

Miliony kobiet biorą udział w 
wake o utrzymanie pokoju na 
świecie, na ich czele stoją zasłu 
żone przywódczynie ruchu kobie 
cego, Irena Joiot-Curie, człon- 
kini Francuskiej Partii Komuni 
stycznej, wielka uczona odzna- 
czona dwukrotnie za pracę nau 
kową nagrodą Nobla, jest czoło 
wym działaczem ruchu walczą- 
cych o pokój. Prof. Cotton prze- 
wodnicząca Św. Dem. Fed, Kö- 
biet znany pedagog I pracownik 
na polu nauki była in'ejaturką 
zwołania Kongresu Pokoju w 
Paryżu. Nina Popowa przewo- 
dnicząca —Antylaszystowskiego 


Tragiczny 


O tym, że w krajach ko- 
lonialnych kobiety żyją i 
pracują w warunkach nie- 
wolniczego niemal ucisku, 
słyszymy często, nie zdaje- 
my sobie jednak sprawy, ja 
kie formy ucisk ten przy- 
biera. 

Specjalna komisja kobie- 
ca, delegowana przez Świa- 
tową Federację Kobiet De- 
mokratycznych, badała wa- 
runki życia i pracy kobiet 
w Indiach. Oto drobny uła- 
mek faktów, przytoczonych 
w raporcie "przewodniczącej 
tej komisji, pani Simone 
Bertrand: +! 

W Indiach warunki byto- 


Pożyteczne pokczy 


Liga Kobiet podjęła na sze 
roką skalę akcję pokazów ra- 
cjonalnej pielęgnacji niemo- 
wlat oraz właściwego ich ży- 
wienia. W ubiegłym tygodniu 
pokaz taki odbył się w Rudzie 
Pabianickiejj Na wykładach 
obecnych było 36 młodych ma 
tek. Również w dniu 26 bm. o 


godz. 6-tej po południu w 
iświetlicy Ligi przy ul. An- 
|drzeja 1 odbył się podobny pó 
(kaz. Frekwencja matek była 
ma nim duża, gdyż przeprowa 
jdzone wykłady oraz pokazy 
dostarczyły kobietom wielu 
cennych wiadomości, 


Wasi KOCESPONDECRCI PÉSZO 


iaioa 


Frontu Kobiet ZSRR bierze po- 
ważny udział we wszystkich ak 
cjach, zmierzających do utrzy- 
mania pokoju na Świecie i w sze 
regu swych wysłąpień na fo- 
rüm międzynarodowym, dema- 
skuje podżegaczy wojennych, 
Anna Seghers jest rewolucyjna 
pisarką niemiecką która w ciąr 
gu wielu lat walczyła z faszyz- 
mem w swej ojczyźnie a dziś 
jest czołową postacią demokraty 
cznych Niemec, występujących 
przeciw imperializmowi anglo- 
amerykańskiemu. Dolores Ibar- 
ruri — to przywódczyn: bojo- 
wników o sprawiedliwość i wol 
ność dla ludu niszpańskiego 


Posępna dola 


Nr 147 i 


wniczki 


«A 


Nina Popowa 


Anna Seghers 


T 


los kobiet w Indiach 


wania najszerszych mas lud 
ności są bardzo ciężkie. 
Wpływa na to nie tylko nis- 
ka skala zarobków oraz wa- 
runki  pańszczyźniane, w 
których żyje chłop hindu- 
ski, ale i polityka imperia- 
lizmu angielskiego na tere- 
nie tego kraju. Nędza, głód 
i zacofanie Jndostanu oraż 
Pakistanu leżą w interesie 
Anglii, Agenci angielscy 
pracują nad tym, by podsy- 
cać antagonizmy narodowo- 
ściowe, religijne i wyznańio 
we, « Wywoływane, na tym 
tle walki, wewnatrz. kraju 


|przyniosły już stratę milio- 


ae istnień ludzkich. 


Nędza, panującł na wsi, 
jest nie do opisania, pówo- 
duje ona emigrację do 
miast. Wytwarza to w ośrod 
kach miejskich nadmiar rąk 
roboczych. Robotnik jest na 
łasce i niełasce pracodawcy, 
Kobieta zadowalać się musi 


połową nędznej płacy otrzy 


mywanej przez mężczyznę. 
Kobiety w Indiach stanowią 


Aktywność kobiet w przemyśle papierniczym wzrasta 


Kobiety w przemyśle papierni 
czym stanowią 29 procent ogó- 
łu zatrudnńonych, w tym. fizycz 
nych pracownie jest 7.700, umy| 


ska kierownicze. Zarówno pra- 
cownice fizyczne jak umysłowe 
biorą czynny udział w życiu spo 
łecznym i politycznym, wchodzą 


slowych — 1.300. Kobiety w zajw skład Rad Zakładowych, pra- 


kładach _ produkcyjnych 


ki Papieru i Celulozy w Kale- 


Ea ob; Jachna, jest członkiem 


Zarządu Głównego Związku 
Pracowników Chemicznych. 


Nazwiska  przodowńice 


| pracy 


biorą cują aktywnie w organizacji Lil Pałyckiej Leokadii, Dąbrowskiej 


czynny udział w realizacji pla-igi Kobiet, w kołach partyjnych.| Aleksan ry (F-ka Kartonaży w 


nów i wybijają się na stanowi- 


LAD ŻEM EESTI 0 WRO R OT TY ŻE 


wypadku przerabiania 
przykrótkiej 
tym sezonie sukienki. 

Kostium uszyty z 


nica kloszowa i bardzo szeroka. | gą 


staniczek  doprsownny, opicty. 
Przybraniem tej sukni jest jed 
noharwny skórzany pasek i w 
tym samym kolorze utrzymany 
szalik. 

Następnie dwie sukienki 
modele typowe  przeróbkow 
Wykorzestamm hwóń. powinuy 


ft 


das kędziomy tsi wiospy suka! usme 


5 


ję 


Kierowniczka 


świetlicy Fabry 


startj mę > RZE a 
czy nicraodnej w ; 


tkaniny | 


Poda 
wełnianej. dużą 
prostata. kroju i ma  jódną 
cenną zaletę, przez kilka sezo- 
nów nie wyjdzie z mody, gdyż 
| ješt skromny i sportowy w li- 
poi 

Bluzki stanowić będę nuzupeł- 
nienie dwiuczęściowych sukien- 
kostiumików lub angielskich 
sportowych kostiumów.  Bporzą 
dzić by je należało z tkanin ja- 
snych i nadających się do do- 
| r.owego prania, gdyż ta część 
| zarderaby ulega zwykle szyb- 
kiemn zabrudzeniu. 

© — * 


Odznacza się 


Jeleniej Górze) , Piętki Józefy 
(Fika Celul. i Pap. w Krapkowi 
cach) znane są ogółowi papier- 
ników. 

Przodownicę przekazują swe 
idośwładczenie swym towarzysz- 
kom pracy i przykładem swym 
zachęcają pozostałych członków 
załogi do wytężonego wysilku 
nad realizacją zamierzeń produk 
cyjnych i socjalnych. 

Notujemy również duży wkład 
pracy kobiet w akcji opieki nad 
matką i dzieckiem. Ilość żłob- 
ków przedszkóli, Świetlię stale 
wzrasta, wyniki pracy referen- 
tek socjalnych są poważne, 

Wśród pracownic umysłowych 
duży procent kobiet zajmuje sta 
nowiska kierownicze (kierowni- 
ków oddziałów, sekcji, referen- 
tów itp). 

Dyrektorem Centralnego Labo- 
ratoriinn Celulozowo _ Papierni- 
czego, placówki o charakterze 
wyłącznie naukowym jest dr 
Marchlewska-Szra jerowa. 

Mamy również w naszym 
przemyśle wieje długoletnich pra 
townie. które przez 50 lat obsłu 
gują swój warsztat pracy, Cie- 
szą się óne twnamiem zarówno 
swych towarzyszy pracy, jak 
władz nadrzędnych przemysłu. 


I. Zawistowska 
korespondent „Głosir” 


tak tanią i liczną siłę R 
czą, że właściciele przed 
biorstw przemysłowych 
pracą zastępują koszta 
narzędzia, W kopalniacjij 
biety wynoszą węgiel zg 
bów w koszach, umiesii 
nych na głowie. Właściy 
kopałń uważają, że ten 
stem transportu jest 
dziej opłacalny, niż insa 
wanie kolejek lub też $W 
no chociażby taczek dia 
wózki węgla. Kobiety 2 
dnione w budownictwieł 
szą.na głowie piaselgh 
łę, za pracę. wykonanąj 
bierają nędzne grosze, 
się lepiej kalkuluje 
siębiórcom niż inwesf 
na nowoczesny sprzęt $ 
niczny. Indyjskie plani 
herbaty zatrudniają 30 
sięcy kobiet i 100 tyg 
6-letnich dzieci. Płaci 
biet jest nędzna, zam 
dziecka odpowiada wa 
20 dkg. cukru, czyli! 
dziennie. Fabryki cygał 
trudniają w produkcji: 
ci w wieku od lat 6 dl 


Zaledwie 5 procent W 
indyjskich korzysta z Ú 
w.szkołach. Nic też dzi 
go, że wśród mieszkał 
Indii 85 procent to ami 
beci. Śmiertelność 
dzieci jest olbrzymią) 
czwarty noworodek uni 
Warunki mieszkaniowej 
botniczej i wiejskiej M 
ści są przerażające, 98] 
cent ludności Indii 
w lepiankach, lub w 
koczuje po ulicach. Wi 
ki sanitarne nie przó 
wiają się o wiele lepig 
500 mieszkańców przy 
jeden kran. Przeciętń 
wierzchnia mieszkaniow. 
rodziny, składającej się 
najmniej z 10-ciu osób 
przekracza 9 metrów 4 
dratowych, ( 


Wszystkie przytoczojł 
wyżej fakty świadczą d 
że masy ludności indyf 
pracujące na rzecz ang 
kiego -i rodzimego kapi 
wiodą życie — nieluś 
Diugoletni panowie $ 
Anglicy, i-tamtejsze 4 
stwy posiadające nie d 
nic, aby kraj swój wf 
wadzić z ciemnoty i nę 

Raport Międzynaroś 
Komisji Kobiecej - 
odpowiednim władzom 
publikowany w specja 
wydawnictwie otw 


oczy całego świata na fł 
kę imperialistów w 
kolonialnych. 


nią 
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GŁOS TOMASZOWSKI 


Monka Tomaszowa Program uroczystości Pierwszomajowych 


Sobota, dnia 30 kwietnia 
1949 r. 
“zi! Katarzyny. 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 


Strat Pożarna — 51 
Milicja Obywatelska — 47 
Dworzec Kolejowy — 4 


Dziś, o godzinie 18-ej w 


sali Robotniczego Domu 
Kultury odbędzie się Cen- 
tralna Akademia 1-szo Ma 
jowa dła przodowników 
pracy, aktywu partyjnego 
i związkowego. Przemó- 
wienie wygłosi z ramienia 
K.C. P.Z.P,R. tow, mini- 
ster Eugeniusz Staw.ński 
i z ramienia Stronnictwa 
Ludowego poseł Rękas. 

Program artystyczny 
przygotowany jest przez 
sekcję artystyczną Robo- 
tniczego Domu Kultury. 

Zaproszenia wydaje Miej 
ski Komitet Obchodu Pier 
szego Maja. 


TRASA POCHODU. 


W dniu jutrzejszym zbiór-| rodowe, Komitet 


Czyn 1-Majowy 
listonoszy wiejskich 
Listonosze wiejscy łódzkiej 


Zawodowych i sztandary nal PZPW Nr. 28, fabryki Fil-| dyrekcji okręgowej poczt i 


Obchodu 


ka uczestników pochodu na-| Pierwszego Maja i grupa 
stąpi w zakładach pracy w| przodowników pracy, dalej 


terminach, 
przez lokalne komitety 0b- 
chodu. - 

Miejscem zbiórki central- 
nej są ulice: Żymierskiego, 
Warszawska, Szeroka i 18-go 
Stycznia. Zbiórka centralna 
wyznaczona jest na godzi- 
nę 9.30, Kolumna, stanowią- 
ca czoło pochodu, ustawia 


wyznaczonych ustawiają się sztandary stron 


nictw politycznych i organi- 
zacyj społecznych, dalej gru- 
rı ZMP ze szturmówkami, 
orkiestra PFSJ Nr. 1, sztan- 
dary ZMP, ZHP i SP prezy- 
dia organizacji młodzieżo- 
wych, reprezentacyjna gru- 
pa młodzieży, kolumny mło- 
dzieży szkolnej, grupy spor- 


sie w ulicy Żymierskiego od| towe. 


ulicy Barlickiego do ulicy 
Szerokiej. W skład tej grupy 
wchodzi kolumna szturmó- 
wek, sztandary PZPR, Zw. 


Drugi człon pochodu sta- 
nowić będą grupy, zbierają- 
ce Się na ulicy Szerokiej. — 
W skład jej wchodzą: załoga 


Miejska Rada Narodowa obraduje 


Nowe jezdnie, chodniki, komunikacja miejska 


Blisko sześciogodzinne po- 
siedzenie Miejskiej Rady Na 
rodowej, jakie odbyło się w 
bieżącym tygodniu, upłynę- 
ło pod znakiem sprawozdań 
i zmian osobowych w skła- 


Rady powołano siedem osób 

d bezpartyjnych robo- 
tników, spośród przodowni- 
ków pracy, którzy powołani 
do Rady — tak samo dobrze 
jak przy warsztacie, będą z 
pewnością pracowali na od- 
cinku kontroli i współrządze 
nła | miastem. 

Mandaty radnych objęli 
ob. cb. Wacław Bekulard z 
PZPW Nr. 28, Irena Chmie- 
lewska i Antoni Lipowski z 
PFSJ Nr. 1, Stanisław Mi- 
chnowski z PZPW Nr. 28, 
Zofia Szymańska z PZPW 
Nr. 27, Maria Ciesielska z 
PZJG Nr.3 i Stanisław Gra 
howski z PFFT Nr. 2. Rów- 
nocześnie w związku z opu- 
"0 szczeniem Tomaszowa i zło- 
po meniem mandatów ` przez 
kilku radnych — przepro- 
wadzono szereg zmian w 
składach Komisji, Prezy- 
dium i Kolegium Zarządu 
Miejskiego. 

Zastępcą przewodniczące- 
go MRN i przedstawicielem 
MRN w Wojewódzkiej Ra- 
dzie Narodowej został radny 
Balcerski, pierwszy sekre- 
tarz MK. PZPR. Radna Cie- 
sielska, tkaczka z Państwo- 
wych Zakładów Jedwabni- 
tz0-Galanteryjnych, powoła 
na zostałą w skład Prezy- 
dium Rady, a na członka Ko 
legium Zarządu Miejskiego 
wybrano większością głosów 
przewodniczącą Koła Ligi 
Kobiet przy PFSJ Nr. 1 — 
ob, Chmielewską. Uzupełnia 
jąc składy Komisji przy M. 
R. N. — do Komisji Kontroli 
Społecznej powołano radne- 


g0 Bekularda, do Komisji 
GŁOS l 

organ Łódzkiego Komitetu 
Komitetu 


1 Wojewódzkiego 
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej 
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dzie Rady i Komisji. W skład| g 


 |dyskusji i 


Kontroli Cen — radnego Li- 
powskiego, do Komisji Fi- 
nansowo-Budżetowej — ra- 
dnego Morawskiego, a do ko 
misji Planowania — przewo- 
dniczącego Rady, Zielińskie- 


0. 
W dalszym ciągu posiedze- 
nia złożyli sprawozdania za 
pierwszy kwartał b.r, z dzia- 
łalności MRN — przewodni- 
czący Rady Zieliński i Za- 
rządu Miejskiego — prezy- 
dent Mazurek, poczym roz- 
winęła się dyskusja na te- 
mat zagadnień poruszonych 
w obu sprawozdaniach. — 
Szczególnie wiele miejsca w 
dyskusji poświęcono sprawo- 
zdaniu prezydenta Mazurka, 
a przede wszystkim sytuacji 
finansowej, w jakiej Zarząd 
Miejski i miasto w tej chwili 
się znajduje. 

Dyskusja nad sprawozda- 
niami wykazała pełną troskę 
o budżet i gospodarkę Zarzą 
du, jak również troskę o wła 
ściwe gospodarowanie finan- 
sami samorządowymi. Nie- 
stety, z przyczyn niezależ- 
nych ani od Zarządu ani od 
Rady, w pierwszym kwarta 
io trudno było prowadzić 
gospodarkę w ramach zakro 
jonego budżetu i dopiero po 
otrzymaniu dotacji z Rundu- 
szu Samorządowego w wy- 
sokości ponad 30 milionów 
złotych, Zarząd Miejski bę- 
dzie mógł przystąpić do re- 
alizacji zadań, jakie posta- 
wiła przed nim Rada uchwa- 
lając budżet na rok bieżący. 
Wiele miejsca w dyskusji 
poświęcono sprawom oSzczę- 
dności. Wyrazem stosunku 
radnych do tego zagadnienia 
była uchwała, w której rad- 
ni postanowili zrezygnować 
z przysługujących im diet za 
udział w posiedzeniach Ko- 
misji i Prezydium, 

Wiele miejsca w czasie 
posiedzenia po- 


święcono zagadnieniu do- 
prowadzenia do normalne- 
go stanu całego szeregu 
ulic, które zaniedbane do- 
sychczas wymagają założe- 
nia chodników i jezdni. 
Brak odpowiednich fundu- 
szy nie zezwala na prze- 
prowadzenie tych robót 
wszędzie tam gdzie są one 
potrzebne. Troską tak Za- 
rządu Miejskiego jak i Pre 
zydium Rady jest, by tam 
gdzie w bieżącym roku nie 
przeprowadzi się gruntow- 
nych prac, założyć przynej 
mniej prowizoryczne chod- 
niki i jezdnie, by ludność, 
zamieszkująca te ulice nie 
potrzebowała tonąć w bło- 
cie czy piasku, Jak oświad- 
czył prezydent 
również i zagadnienie 0- 
świetlenia peryferii i oko- 
lic zamieszkałych przez 
ludność robotniczą ulegnie 
w najbliższym czasie zna- 
cznej poprawie, przez po- 
dwojenie dotychczasowej 
ilości punktów świetlnych. 
Obecne roboty ziemne i 
drogowe prowadzi się z 
funduszu 
jaki w pierwszym kwarta- 
le został miastu w wysokoś 
ci 4 milionów złotych przy- 
znany. Najpoważniejsze z 
tych robót — to przebudo 
wa placu Narutowicza, 
gdzie znajdzie swe miejsce 
targowisko oraz prace ziem 
ne przy doprowadzeniu do 
właściwego stanu terenu 
przeddworcowego, który do 
tychczas był wyjątkowo za 
niedbany. 

W związku z planami in- 
westycyjnymi, jakie prze- 
widywane są w ramach 
planu sześcioletniego, które 
między innymi przewidują 
uruchomienie komunikacji 
tramwajowej — poruszone 
zostało zagadnienie urucho- 
mienia komunikacji samo- 


Znikną „zabytkowe“ nazwy ulic 


Na ostatnim posiedzeniu|Ulica Orlicz Dreszera — na 


Mazurek, | 


interwencyjnego, |. 


Niech żyje 1 


Miejskiej Rady Narodowej| Frycza Modrzewskiego. 11-go 
zatwierdzone zostały zmiany | Listopada — przemianowano 
nazw szeregu ule. w Toma-|na ul. Hanki Sawickiej, 
szowie, a między innymi na-| Wieczność — na ul. Juliusza 
zwy, których niestosowność | Słowackiego, Hrabską — na 
kilkakrotnie poruszaliśmy na|ul. Księdza _ Ściegiennego, 
łamach naszego pisma, Bóźniczą — na Bohaterów 
Wnioski Komisji, powoła-|Getta, św. Władysława — na 
nej przez Prezydium MRN do|Karolą Marksa, Kramąrską 
przepracowania zagadnienia|— na Grunwaldzką, a poza 
zmiany nazw ulic, po zatwierjtym przemianowano: ulicę 
dzeniu ich i wprowadze-|i Maja na ulicę Fryderyka 
niu pewnych poprawek przezj Engelsa, a ulicę Spalską na 
Prezydium Rady oraz Kole-|ulicę 1-go Maja, 
gium Zarządu Miejskiego —| Nie przeprowadzono jesz- 
zostały przyjęte przez Ple-|cze zmian szeregu ulic na te- 
num MRN i tak: renie dzielnicy Kaczki i wnio 
Łączące się ż sobą ulice:|ski dotyczące ulic tej dzielni 
Ostrowskich i Rydza Śmigłe-|cy rozpatrzy Miejska Rada 
go — przemianowane zostały| Narodowa na swym najbliż- 
na ulicę Fryderyka Chopina.lszym posiedzeniu. 
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chodowej. Sprawę tę prze- 
kazano do powtórnego Toz- 
patrzenia specjalnie w tym 
celu powołanej Komisji. 

Na posiedzeniu przepro- 
wadzono również zmiany 
nazw szeregu ulic oraz 
uchwalono rezolucję, okre- 
ślającą stanowisko Rady w 
sprawie Kongresu Pokoju i 
w sprawie prób szantażo- 
wania pogróżkami wojen- 
nymi ludzi dobrej woli 
przez imperializm anglo- 
amerykański. 

Na zakończenie posiedze- 
nia, przewodniczący Rady 
złożył sprawozdanie z osta- 
tniego posiedzenia - Woje- 
wódzkiej Rady Narodowej, 
po którym rozwinęła się 
krótka dyskusja nad no- 
wym stylem pracy Rady 
Narodowej. Zagadnienie to, 
za względu na jego donio- 
słość, omówimy w oddziel- 
nym artykule. 


ców Technicznych i PZJG| telegrafów 


Nr. 3. Ą 
Człon trzeci zbiera się na 


wykonali swój 
Czyn Pierwszowajowy, w ra 
mach którego werbowali pre 


ulicy Warszawskiej. W s':łaqd |numeratorów dla nowego pi 


grupy wchodzą: 
wiejska, spółdzielcy, 
stwowe instytucje handlowe; 


kol'.mna|sma dla wsi — organu KC 
pań-|PZPR „Gromady“. 


Już na dzień 26 kwietnia 


Zarząd Miejski, Liga Kobiet, | przekroczyli oni zaplanowa- 
Komitet Żydowski, Ubezpie-| ną uprzednio liczbę nowych 


czalnia Społeczna, 


Skarbowy, Banki, Poczta, 


Urząd| prenumeratorów o 16 proc. 


To osiągnięcie  listono= 


vartak Państwowy, wSszysćv|szy wiejskich naszego wo- 


rzemieślnicy, załoga PZPW 
Nr. 29, oraz kolumna samo- 
dów, która w pochodzie po- 
jedzie za grupa, zbierającą 


jewództwa niewątpliwie za- 
ckęci ich do dalszych wysił- 
ków w pełnieniu zaszczytnej 
misji dostawcy drukowanego 


się na ulicy 18-go Stycznią.| słowa do najodleglejszych za 


W skład tej ostatniej grupy 
wchodzą: kolejarze z wla- 
sną orkiestrą, Załoga PZPW 
Nr. 27, Fabryki Pasów, PFESJ 
Nr. 1, ORMO, Wojsko i Straż 
Pożarna. 

Pochód przejdzie ulicami: 
Żymierskiego, Antoniego, Pl. 
Kościuszki, Wojska Polskie- 
go i Generała Świerczewskie 
go na stadion Wojska Pol- 
skiego. Na stadionie odbę- 
dzie się manifestacyjne zgro 
madzenie, poczem pochód 
przedefiluje ulicą Wojska 
Polskiego na Plac Kościusz- 
ki, gdzie defiladę odbierze 
Komitet Pierwszomajowy. 

Rozwiązanie pochodu na- 
stąpi przy ul. Antoniego i 
Placu Kościuszki. 

W godzinach popołudnio- 
wych poza imprezami prze- 
widzianymi w poszczegól- 
nych zakładach pracy odbę- 
dą się o godzinie 17-ej dwie 
publiczne zabawy ludowe — 
jedna w sali Straży Pożar- 
nej, a druga w ogrodzie na 
Michałówku. 


O godzinie 16,30 na boisku 
„Włókniarza przy ul. Spal- 
skiej odbędzie się turniej 
piłkarski, połączony z pro- 
pagandowymi zawodami lek 
koatletycznymi. 


kątków naszej wsi, 


Robotnicy PFSJ Nr 1 
w szeregach TPZ 


Rada Zakładowa wespół z 
aktywem PZPR i Dyrekcją 
Państwowej Fabryki Sztucz= 
nego edwabiu Nr. 1 w To- 
maszowie Maz., w obecności 
delegatów Zarządu Okręgo- 
wego T. P, Z. Powiatowej 
Rady Związków Zawodo- 
wych i przewodniczącego 
miejscowego Oddziału Towa 
rzystwa Przyjaciół Żołnie- 
rza — doceniając znaczenie 
zbratania się robotników 
z żołnierzami Wojska P, 
podjęła w ramach Czynu 1. 
Majowego uchwałę, na mo- 
cy której cała załoga fabry- 
czna w ilości 6.300 pracow= 
ników wstępuje w szeregi 
Towarzystwa Przyjaciół Żoł 
nierza i stworzy na terenie 
zakładów własne Koło TPŻ, 
deklarując równocześnie 
miesięczną składkę w wyso- 
kości 10 zł. od każdego człon 
ka. 

Jednocześnie PFSJ Nr. 1 
wezwało do pójścią w ich 
ślady Państwowe Zakłady 
Przemysłu Wełnianego nu- - 
mer 27. (w) 


Coraz więcej członków 


W sali Liceum Handlowe- 
go odbyło się Walne Zgro- 
mądzenie delegatów Kół 
Towarzystwa Przyjaźni Pol- 
sko - Radzieckiej z terenu 
nasześo miasta. 


Zgromadzenie, któremu 
przewodniczył ob. Michułko 
w imieniu Władz Miejskich 
powitał prezydent Mazurek, 
w imieniu Polskiej Zjedno- 
czonej Partii Robotniczej — 
I. sekretarz M, K. tow. Bal- 
cerski oraz w imieniu Związ 
ku Młodzeiży Polskiej—tow. 
Wieczorkowski. — Wszyscy 
mówcy, deklarowali swą po 
moc i opiekę w codziennej 
pracy Tow. Przyjaźni Pol.- 
Radzieckiej. 


Zagadnienie stosunków 
między narodem Polski a na 
rodami Związku Radzieckie- 
go nakreślił zebranym przed 
stawiciel Zarządu Wojewódz 
kiego TPPR. Wykazując nie- 
zapomniane zasługi Zwiążku 
Radzieckiego, dzięki które- 
mu dwukrotnie odzyskali- 
śmy wolność i niepodległość, 
mówca równocześnie wyka- 
zał perfidie i nienawiść do 
państwa budującego się So- 
cjalizmu—jaką pałali przed- 
wojenni władcy i rządcy Pol 
ski, wychowujący naród i 
społeczeństwo w ślepej nie- 
nawiści do samego Związku 
5 do wszystkiego co Radziec- 

e. 


Przemówienie swe mówca 
zakończył omówieniem roli 
Związku Radzieckiego w wal 
ce o pokój, o bezpieczeństwo, 
o wolność wszystkich naro- 
dów uciskanych i wolność 


wszystkich ludzi, bez wzglę- 
du na ich pochodzenie, wy- 
znanie, kolor skóry. 

Po przemówieniach—spra- 
wozdanie z działalności ustę- 
pującego Zarządu Oddziału 
złożył prezes Towarzystwa 
tow. Andrzej Dębowski, — 
Ustępujący Zarżąd, w ciągu 
rocznej kadencji zbudował 
przede wszystkim kościec or 
sanizacyjny Towarzystwa — 
Obecnie, po roku działalno- 
ści — w szeregach Towarzy- 
stwa zorganizowano ponad 
1500 członków w 16 kołach 
fabrycznych i zakładowych 
oraz sześciu kołach szkol 
nych. 

Po sprawozdaniu Komisji 
Rewizyjnej, które złożył ob. 
Wenikajtis i po udzieleniu 


T-wa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 


absolutorium ustępującemu 
Zarządowi — wybrano nowe 
władze Towarzystwa. 

Do Zarządu Oddziału we- 
szli: Mazurek Antoni, Kom- 
pina Janina, Gawinówna Zo 
fic, Mikołajczyk Eugeniusz, 
Lewicki Alfons, Prokop Hen 
ryk, Wieczorkowski Kazi- 
mierz, Molga Edward i Dę- 
bowski Andrzej. Do Komi- 
si Rewizyjnej wybrano: Eu- 


geniusza Zielińskiego, Stani 
sława Masztalerza i Kiełba- 
sińskiego. 

Poza tym jako delegatów 
na zjazd wojewódzki wybra 
no: Szczurowskiego, Gawi- 
nównę, Dębowskięgo, Jania- 
kównę, Hornika, Mikulskie- 
go, Niekrasza, Krasnowskie- 
go i Wójciaka. 


CENNIK OGŁOSZEŃ 


w dzienniku „GŁOS 


TOMASZOWSKI* 


Za jednostkę obliczeniową dla ogłoszeń wymiaro 
wych przyjęto 1 mm przez szerokość 1 łamu (szpalty)y 
W tekście I za tekstem — 6 łamów po 45 mm, 

Ogłoszenia drobne liczy się za słowo. 


Wielkość ogłoszeń %a tekstem Nekrologi Drobne 
od 1 do 100 mm 70 70 30 zł. 
od 101 do 200 mm 110 110 

od 201 do 300 mm 160 180 

powyżej 300 mm 200 200 


Ogłoszenia tabelaryczne, bilanse {f kombinowane 0 
100 proc. drożej, 

Ogłoszenia w numerach niedzielnych i świątecznych 
o 50 proc, drożej, 


Ogłoszenia w numeracu specjainych | okolicznościo 
wych o 100 proe. drożej. 

Od cen powyższych żadnych rabatów nie udziela się, 
Ogłoszenia drukuje się w miarę wolnego miejsca į za 


terminowy druk ogłoszeń nie ponosi się żadne odpo- 
wiedzia!ności, b i iis 


Y TBATE 
WOJSKA POLSKIEGO 
w Lodzi ul. Jaracza 27 


Dziś o godz. 19,15 komedia 
uajwybitniejszego dramatopisa. | 
de 


rza hiszpańskiego Lope 
Vegi pt: „PIES OGRODNI 
RA, 
TEATR „OSA” 
Traugutta 1 tel, 272-70 


Couziennie godz. 19.30 „Rycerz 


Szalony” z A, Dymszą. 


PAŃSTWOWY TEATR 
POWSZECHNY 
w Łodzi al. 11-go Listopada 21 
Dziś dni następne o godz. 19.15 
„Dwa Teatry" J, Szaniawskiego 
TEATR KAMERALNY 
, DOMU ŻOŁNIERZA 
Daszyńskiego 34. 

Dziś i codziennie o godz. 19,15 
sztuka Stewarta „GWIAZDA 
STEVENSONA'', 

TEATR „MELODRAM'' 
ul. Traugutta 18 
(Gmach ORZZ.) 

Dziś o godzinie 19.15 dosko- 

nała komedia W. Augier i J. 


Sandeau pt.: „ZIĘÓ PANA 

Poirier’. 5 3 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA” 


Piotrkowska 243 


Codziennie o godz. 19.15 „BA- 
RON CYGANSKT* operetka w 3-ch 
aktach, 


ROBOTNICZE TOWARZYSTWO 
PRZYJACIÓŁ DZIECI + TEATR 
LALEK „PINOKIO” 
Nawrot 27 
Codziennie oprócz poniedziałków 
© godz. 9,30 „Czarodziejski kalosz” 
" TEATR LALEK „ARLEKIN” 
4ódż, nl, Piotrkowska 150 tel. 258-99 
Codziennie prócz poniedziałków 
© godzinie 17-tej „KOLOROWE 
PIOSENKI" Franta W niedzielę 
t święta dwa widowiska o - 15-tej 
1 17-tej. Kasa czynna od godziny 
10-tej. 
CYRK 
codziennie o godz. 


NR. 2 
19.15 soboty 


2 przedstawienia — niedziele 3 
przedstawienia. 
Wielkie widowisko atrakgji. 


ADRIA — „Dzwonnik z Notre Da- 
me", - e T p 

BAŁTYK — Kino nieczynne z po- 
wodu remontu 

BAJKA — „Casablanka”. 

GDYNIA — Program Aktualności 

Kraj í Zagr. Nr. 17" 

HEL (dla młodz.) — „Dżułbars” 

MUZA — „Timur i Jego Drużyna” 

' POLONIA — „Cezar I Kleopatra” 

PRZEDWIOŚNIE — „Wielka Na- 
groda” 


ROBOTNIK — „Cztery Serca”. 

ROMA — „ŚLUBY KAWALER. 
SKIE". 

REKORD — „Nikt nic nie wie” 

dla młodzieży godz. 16, niedz 

14.00 ' 


STYLOWY — „Nowe Pokolenie" 
dla młodzieży „Eksperyment D-ra 
Ehrlicha”, 

ŚWIT — „Daleka Droga" 

TATRY — „Gilda” 

TĘCZA — „Rzym Miasto Otwar: 
te” 

WISŁA — „Cezar | Kleopatra”, 

WŁÓKNIARZ — „Krwawa Wen 
detta”. 

WÓLNOŚĆ — „Opowieść o Praw: 
dziwym Człowieku”. 


Ostatnie godziny przad startem g 


Kolarze nasi dzisiaj zwiedzą Pragę, a jutro 


o godz. 14-ei wyruszą w drogę do Warszawy 


Jak już donosiliśmy, kolarze nasi startujący jutro w 
II Międzynarodowym Wyścigu Kolarskim Praga—Warsza- 
wa spotkali się w Pradze z bardzo serdecznym przyjęciem 
nie tylko ze strony czynników oficjalnych, ale ze strony ca- 
łej ludności. Wczoraj o godzinie 16,45 kierownicy naszych 
drużyn narodowych i po trzech zawodników z każdej ekipy 
zostali przyjęci przez Prezydenta Pragi d-ra Vacka, następ- 
nie udali się na Grób Nieznanego Żołnierza, gdzie złożyli 
wspaniały wieniec przewiązany szarfą o barwach narodo- 


i Polsce do wyścigu Praga— 
—Warszawa Świadczy choćby 
ten fakt, że kierownictwo wy 
ścigu zdecydowało się na za- 
stosowanie specjalnej obsługi 
sprawozdawczej z przebiegu 
tej imprezy w postaci apara- 
tu krótkofalowego, który bę- 
dzie w stałym kontakcie ze 


wych, 


O godzinie 19,15 w Domu 
Słowian, gdzie zostali nasi ko 
larze zakwaterowani, odby- 
ło się przyjęcie z udziałem 
starosty Truhlarza. Na przy- 
jęciu byli obecni delegaci 
dziewięciu wielkich zakładów 
pracy i fabryk praskich które 
objęły patronat nad drużyna- 
mi biorącymi udział w wyści- 
gu. Delegaci wręczyli swoim 
drużynom upominki przygoto- 
wane przez załogi tych przed- 
siębiorstw. 


JAK SPĘDZĄ KOLARZE 
DZISIEJSZY DZIEŃ 
W PRADZE 

Dzisiaj zawodnicy wszyst- 
kich drużyn biorących udział 
w wyścigu oraz ich kierowni- 
cy wraz ze starostą Truhla- 
rzem złożą wieniec przy pom- 
niku założyciela „Sokoła“ cze- 
skiego Mirona Tyrsza. O go- 
dzinie 9,45 zawodnicy zwie- 
dzą stolicę Czechosłowacji od 
bywając przejażdżkę autoka- 
rami, później zaś obejrzą film 
długometrażowy nakręcony 
podczas I Międzynarodowego 


Dział oficjalny ŁOZPN 


specjalnym samolotem typu 
CAP. 


Wyścigu Kolarskiego Warsza- 
W ETARA NAPOWIETRZNI 


OBSERWATORZY 


Obserwatorzy jego będą mel 
dowali o wszystkich ciekaw- 
szych walkach na trasie, któ- 
re toczyć się będą na prze- 
strzeni przeszło tysiąca kilo- 
metrów. Ponadto każdy finał 


JUTRO START 
N.: 


) A 
»VOCLAVSKIM NAMESTI" 
Start do wyścigu nastąpi ju 
tro o godzinie 14-tej na „Vo- 
clavskim Namesti“, 


WYŚCIGOWI etapu będzie filmowany, a ra 
TOWARZYSZYĆ BĘDZIE  |diosłuchacze będą mieli moż- 
KRÓTKOFALÓOWKA 


ność śledzenia wyścigu przez 
Jak wielkie znaczenie przy- | specjalne komunikaty nada- 
wiązuje się w Czechosłowacji!iwane przez radio. 


Spójnia zawiadamia swych członków 


Północnej 36, — punktualnie o 
godz. 6,30 rano. j 

O godz, 7-ej rano, grupę spor- 
towa Z. S. „Spójnia”, ubraną w 
kostiumy sportowe, specjalne sa 
mochody przewiozą na miejsce 
zbiórki ogólnej w Parku Poria- 
towskiego. 

Zarząd Okręgowy Zrzeszenia 
prosi o obowiązkowe i punktua!-. 
ne przybycie. 


Zarząd Okręgowy Zrzeszenia 
Sportowego „Spójnia* w Łodzi, 
podaje do ogólnej wiadomości 
członków Związkowego Klubu 
Sportowego „Spójnia“ i człon- 
ków Kół Sportowych z terenu 
Łodzi, że zbiórka uczestników 
grupy sportowej Z. S. „Spójnia“ 
została wyznaczona w dniu I ma- 
ja 1949 r. w Helenowie przy ul. 


Komunikat Kolegium Sędziów Nr 10 


Obsada sędziowska na dzień 1 
maja rb. 

1. Godzina 17.30 boisko ŁKS, 
Reprezentacja —ŁKS$ — Kaźmier 
czak, 17,30 boisko Zjednoczone, 
Ogniwo—Związkowiec „r Wal- 
czak M., 17.30 boisko Wimy, Ko- 
lęjąarz— Widzew — Hanysz, 17.30 
boisko DKS Szkoły Zaw.—Szko* 
ły Og. — Naporski, 17,30 boisko 
LK.P. Bawełna—Resursa — Mat- 
ciniak. 

Liniowi na zawody: Repr—ŁKS 
— Sikorski Miecz. Szymański, 
Ogniwo—Związk. — Cielepa, 
Tomczak, Kol-—Widzew — Su- 
wała, Plewiński, Szkoły Zaw, i 
Og. — Turski, Mika, Bawełna— 
Res. — Kowalski Jan, Jachowicz. 

2. Przypominamy kolegom o 
wpłaceniu 400 zł. na fundusz po” 
śmiertny na'ręce kol. Napor- 
aego do czwartku dn, 5 maja 
r. bież. 


Kolarze polscy 
trenują w Prodze 
PRAGA (Obst. wt) Kolarze 
polscy, startujący w wyścigu 
P—W, odbyli trening na trasie 
do Pardubic, przebywając około 
120 km. W piątek przed połud: 


3. Członkowie O. K. S5. biorą] ‘4. Wzywa się kol. kol. Pałyge, 
udział w „pochodzie. Zbiórka o g.| Plewińskiego, Kopczyńskiego do 
7.45 przed gmachem Szkoły, Że-|oddania sprawozdań z odbytych 
romskiego 115. Stawiennictwo o: | zawodów. 
bowiązkowe. 


Czy akademicy wezmą masowy udział 
w tegorocznych Biegach 


Łódzcy akademicy chcą w tego- 
rocznych Biegach Narodowych wy 


Komunikat WG 1 D Nr 16 


Podaje się dalszy ciąg kalenda- 
rzyka o mistrzostwo Klasy C. 

Grupa I. 

Termin II 7 V 49 

Boisko Ozorków godz. 17.00 Bzu 
ra Ozorków — Znicz Skierniewice, 

Boisko TUR PL godz. 17.00 Gwiaz 


kazać się znaczniejszą liczbą star- 
tujących, niż to miało miejsce w 
latach ubiegłych. Akademickie 
Zrzeszenie Sportowe, klub AZS 1 
uczelniane koła sportowe AZS czy 


nią usilne starania, by poprzez Bie 
gi Narodowe, jedną z prób do Od- 
znaki Sprawności Fizycznej, zjed- 
nać dla wychowania fizycznego i 
sportu jak najliczniejsze rzesze a- 
kademików. 


da — Czyn. 
Boisko Arko godz. 17,00 Arko, Jak się dowiadujemy AZS ma 
— Toga. tym razem nadzieje na start co 


Termin NI 15. V. 49 najmniej 1.000 studentów (tak) w 


Boisko Zryw PL godz. 17.00 To- 
ga — Zniez Skierniewice 

Boisko DKS godz, 11,00 Czyn — 
Arko. 

Boisko Ozorków godz. 
Bzura Oz. — Gwiazda. 

Termin IV 22. V. 49 , 

Boisko Skierniewice godz. 17.00 
Znicz Skiern. — Gwiazda. 

Boisko Arko godz. 11.00 Arko 
— Bzura Ozorków. 


17.00 


Biegach Narodowych dnia 8 ma- 
ja. 

Wydana przez AZS do łódzkich. 
studentów ulotka propagandową 
czyni nie tylko przyjemne wraże- 
nie, ale przez swoją przemyślaną 
i sugestywną treść powinna nakło- 
nić naszych akademików do spró- 


na 


Osiński i Boczar. Jak wiadomo, w biegu tym startować będą 
długodystansowcy. czechosłowaccy z  Zatopkiem ` na czele 


oraz Węgier — Szilagyi. 


Dział oficialny ŁOZPN 


Polscy przeciwnicy 
 Laiopka | Węgra Szilagyi 


Polski Związek Lekkoatletyczny wyznaczył zawodników 
polskich, którzy wezmą udział w międzynarodowym biegu 
5 km. organizowanym na stadionie W. P. w Warszawie, 
na zakończenie wyścigu kolarskiego P—W. 

Wyznaczeni zostali; Kielas, Biernat, Płotkowiak, Kwapień, 


Komunikat WG i D Nr 13 


e) Karze się zawodnika Kału 
żyńskiego Jerzego z ŁKS 
Włókniśrz Łódź 3 miesięczną 
dyskwalifikacją od 11 kwietnia 
49 do dnia 10 lipca 49 za bru- 
talną grę na zawodach w dniu 
10 kwietnia z zawieszeniem na 
przeciąg 6 miesięcy, t.j. do dnia 
10 listopada 49 r. | 

f) Karze się  Jędrzejczaka 
Władysława z KS Włókniarz 
Zgierz 8 mies. dyskwalifikacją 
od dnia 11 kwietnia 49 do dn, 
10 lipca za brutalną grę na 
zawodach w dnin 10 kwietnia 
49 r. par. 124 lit, e z zawiesze- 
niem na przeciąg 6 miesięcy tj. 
do dnia 10 listopada 49 r. 


g) Karze się grzywną zł 3 ty- 
siące —Włókniarz Zduńska Wo 
la za brak porządkowych oraz 
apteczki na zawodach w dnin 
10 kwietnia 49 jednocześnie 
ostrzega się klub przed konse- 
kwencjami na przyszłość;. podob. 
ny wypadek spowoduje zamk- 
nięcie boiska. 

h) Karze się grzywną zł. 500 
— ZKS Włókniarz Zduńska Wo 
la za niezgłoszenie zawodów ta 
warzystkich z drużynę idliego 
Okręgu odbytych w* dniu 7. 4. 
49 roku. 


Przewodniczący WG i D 


(Krupiński E.Y. 
Sekretarz (Majchrowski E.J. 


Jędrzejowska i Piątek 
wygrywają w Budapeszcie 


BUDAPESZT (Obst. wł.). W czwartek, dn. 28 bm., tenie 
siści polscy Jędrzejowska i Piątek rozegrali pierwsze spotka 


nia o międzynarodowe mistrzostwo 


tenisowe Budapesztu, 


mając za przeciwników zawodników węgierskich. 

W I rundzie spotkań eliminacyjnych Jędrzejowska pokona 
ła łatwo 7-mą „rakietę Węgier — Gallner 6:1, 6:0. W II 
rundzie Jędrzejowska miala za przeciwniczkę Węgierkę Roz* 


gonyi, z którą wygrała, po 


ka prowadziła w 2-pim secie5:4 


wygrała kolejno 3 gemy i 


jewska będzie grać z Hidassy (Węgry). 


ciężkiej grze, 6:3, 7:5. Węgier= 
jednak mistrzyni Polski 


mecz. W ćwierć finale Jędrze: 


Drugi reprezentant Polski — Piątek wygrał również oba 


spotkania eliminacyjne: w 1 rundzie z Szemeneyi 


(Węgry) 


6:1, 6:1 i w II rundzie z Mar kusm (Węgry) 6:1, 6:2. W ćwierć 
finale Piątek będzie grał z Węgrem Foro. 


W czwartek, dn. 28 bm., 


późnym wieczorem przybyli do 


Budapesztu pociągiem z Pragi Skonecki i Hebda. Skonecki 
miejsce, wobec wycofania się We € 


ma duże szanse na czolowe 
gra Asbotha, kłóry uległ 
przybyli również remsisci 


kontuzji ręki. W czwartek, 28 br- 
austriaccy. 


EEEE TYCZCE TATTY PET EE TE YET TY TT OPC 
Co usłyszymy przez radio 


Program na sobotę 30 kwietnia 
1949 roku. 

12,04 Wiadomości południowe 
2.20 Koncer tsolistów. 12,45 
Audycja dla wsi. 13,00 Przerwa. 
14,30 (Ł) Skrzynka Łódzkie, 
Rodziny Radiowej. 14,40 (Ł) Pio 
senki radzićckie. 14,55 (Ł) Ak 
taslności łódzkie. 15,05 (Fa) 
Audycja dla dzieci, 15,20 (Ł) 
Komunikaty, 15.25 (Ły Chwila 
muzyki. 15,80 „Legenda o nad- 
morskiej sośnie'*, 16.00 Dzien- 
nik popołudniowy. 16.15 Audy: 
cja dla młodzieży. 16,50 „Wspori 


porołudniowy. 18,00. 
Pierwszomajowa, 18,30 Muzyka 


ludowa. 19,00 Audycja Komisji 


Contr, Zw. Zaw. 19,15 „Piotr. 
Degciter — autor „Międzynaro= 
aówki**, 19,25 Koncert rozrywa 
kowy, 20,00 Dziennik wieczorny. 
20.50 Audycja literacka. 
„Pieśni masowe i rewolucyjne**, 
22,00 Muzyka taneczna. 22,58. 
(L) Omówienie proeramu lokal- 
rego na jutro, 22,00 Ostatnie. 
wiadomości. 23,10 Muzyka taa 
neczna, 24,50 Program na jutro, 
2400 Zakończenie audycji i 


Kantata 


21,00. 


niem zawodnicy trenowali na 
innym odcinku. 


ZACHĘTA „Czwarty Perys- 
kop” 


sipiy ue 


Feodor Dreiser ; 


[lragedia Amerykań 


— Ile płacił oskarżony za pokój? 

— Siedem dolarów tygodniową, 

— A za utrzymanie? 

— Pięć do sześciu. 

— A inne wydatki? 

— No, tak. Ubranie i praczka, 

— Musiał też oskarżony mieć inne wydatki, związane 
z bywaniem w świecie? 

— Zgłaszam sprzeciw! — krzyknął Mason. 

— Sprzeciw uwzględniony — odparł na to przewodni- 
czący. i 
a — Więc jakie jeszcze oskarżony miał wydatki? 

— Tramwaje, pociągi, a oprócz tego były i wydatki, 
które ponosiłem wraz z innymi w towarzystwie. p 

— Rzeczywiście! — zawołał Mason z wściekłością. — 
Mógłbyś pan inaczej kierować tą papugą. 

— A pan mógłbyś pilnować swoich spraw — burknął 
Jephson zarówno za Clyda jak i za siebie. Pragnął przede 
wszystkim. żeby Clyde przestał się bać Masona, — Badam 
oskarżonego, a co do papug, to widzieliśmy ich tu bardzo 
dużo moderas ostatnich tygodni, kiedy ładowano im zezna- 
ma w słowy jak sztubakom. . 

— To ^st złośliwe kłamstwo! — darł sie Mason. — Pro- 
testuję i wymagam przeproszenia. 


ska 


bowania swych sił w tej masowej 
imprezie, 


Boisko TUR PL godz, 11.00 To 
ga — Czyn. 


— Przeproszenie należy się mnie i oskarżonemu, jeżeli 
na to Wysóki Sąd się zgodzi i zechce przerwać na kilka mł- 
nut. posiedzenie! — zawołał Jephson i podchodząc do Ma- 
söna dodał: — A tymczasem potrafię je otrzymać bez san- 
kcji prawnej... 

Mason widząc, że szykuje się nań atak, skupił się w 
sobie. Urzędnicy, woźni, szeryfi, stenografki i maszynistki 
zbiegli się do nich j przytrzymywali obu przeciwników, a 
przewodniczący walił gwałtownie pięścią w stół i krzyczał: 

— Panowie! panowie! W jakim położeniu stawiacie się 
obaj? Macie się przeprosić wzajemnie i przeprosić sąd, bo 
w przeciwnym razie ogłoszę zawieszenie procesu ! skarzę 
was obu na dziesięć dni i pięćset dolarów, 

Jephson zwrócił się na to czym prędzej z wyszukaną 
uprzejmością do przewodniczącego i uroczystym tonem 
wyrzekł: 

— Wobec tego, proszę Wysoki Sąd, pana prokurstorą 
i publiczność o przebaczenie. Atak pana prokuratora na 
oskarżonego wydał mi się nielegalny, niesłychany i dlatego 
się uniosłem. 

— Przyjmuję — odparł przewodniczący. 

. '— Wobec tego proszę Wysoki Sąd i pana obrońcę o 
przebaczenie — drwiącym głosem prawił Mason, spojrzaw= 
szy naprzód gniewnie na przewodniczącego Oberwaltzera, 
a następnie na Clyda, który cofnął się pod tym wzrokiem 
i odwrócił oczy. — Byłem zbyt gwałtowny, przepraszam 
więc i oskarżonego. 

— Dalej! — warknął odęty Oberwaltzer. — Sprawa to- 
czy się dalej. ż 

— Teraz, Griffithsie — odezwał sie Jephson tak spo- 


nienia'', 16,45 „Przy sobocie po | Hymn. 


robocie'*. 17,15 Drugi dziennik D-032574 


kojnie, jak gdyby przez ten czas zapalał tvlko papierosa, 
SZER że zarabiałeś tygodniowo dwadzieścia mieć do- 

arów 
go odłożyć coś na czarną godzinę? 

— Nie, proszę pana.. niewiele... prawie nic. 

— A więc gdyby jaki doktór zgodził się pomóc pannie 
Alden i zażądał na przykład stu dolarów, czy mógłbyś za- 
płacić? 

— Nie, nie mógłbym. 

— Może panna Alden miała własne pieniądze? 

— O żadnych nie wiedziałem. 

— Wiec jakże oskarżony mógł jej pomóc? 

— Myślałem. że może doktór pozwoliłby mi spłacić ho- 
norarium ratami albo że poczeka „aż zbiorę pieniądze dla 
niego. 

— Mhm. I rzeczywiście miał oskarżony ten zamiar? 

— Tak! Taki miałem projekt. 

— Powiedział jej oskarżony o tym? 

— Powiedziałem. Ona o tym wiedziała, 

— Więc, Clydzie Griffithsie, cóżeś dalej robił, gdy ani 
ty, ani ona nie znaleźliście żadnej pomocy? 

— Wtedy ona zażądała, żebym się z nią ożenił, 

— Tak bez ceremonii? 

.— Tak. Bez namysłu. 

— [I cóż jej na to oskarżony odpowiedział? 

— Powiedziałem jej, źe nie mogę, że nie mam pienię 
dzy, aby móc się ożenić. Poza tym nie mógłbym pozostać na 
swej posadzie, bo po urodzeniu dziecka każdy by się o tym 
dowiedział i nie mógłbym już pozostać przy swym zajęciu, 
ai ona również. 4D, c. n) 


i że miałeś rozliczne wydatki. Czy mogłeś wobec te- 


| 


